
KONFLIKT ANGIELSKO - WŁOSKI
HITLER ZAJMIE AUSTRJĘ?

, LONDYN, 15.5 (tel. wł.). Wiadomo­
ści otrzymane z Genewy, o nagłym 
wyjeździć delegacji włoskiej wywar­
ły w opinji politycznej kół Londynu 
nader silne wrażenie. Zdaniem łych 
kół krok Mussoliniego skierowany jest 
Przelew szystkieni przeciwko Anglii i 
pogłębia konflikt, narastający ponow­
nie między Londynem a Rzymem.

Do przeświadczenia tego przyczyni­
ło się wczorajsze oświadczenie pre- 
mjera Baldwina, który na zapytanie w 
Izbie Gmin o stanowisko posła abisyń 
skiego w Londynie, odpowiedział, że 
dyplomata fen uznawany jest w dal­
szym ciągu za uwierzytelnionego 
przedstawić ela sw ego państwa. Rów­
nocześnie premjer oświadczył, że po­
seł angielski w Addis Abebie Barton, 
otrzymał instrukcję, wskazującą mu, 
że winien zająć w stosunku do władz 
Wojskowych włoskich stanowisko na­
leżne wobec armji, okupującej teryto­
rium przeciwnika.

Sir Oliphat, angielski podsekretarz 
min. spraw zagranicznych, przyjmu­
jąc do wiadomości oświadczenie am 
hasadora Włoch, stwierdził równocze­
śnie. że rząd angielski nie może uznać 
fektów dokonanych i że stoi na grun­
cie traktatu angielsko - włosko fran 
euskiego z roku 1906, w którym te 
trzy państwa zobowiązały się respe­
ktować niepodległość Abisynji.

OSTRZEŻENIE DLA FRANCJI
LONDYN, lp.5 (tel. wł.). Odwoła­

nie delegacji włoskiej z Genewy nie 
nznacza jeszcze zerwania Włoch z 
Genewą, stanowi jednak ostrzeżenie, 
że w razie utrzymania sankeyj. Wło­
chy gotowe są swa groźbę wykonać 
i ustąpi z Ligi. Francja oczywiście 
Lędzie się starała przeprowadzić ak-

Dr. MfiRJfl Win 

Specj. choroby skórne, wenerycz. 
oraz kosmetyka 

przeprowadziła się 
do SOSNOWCA na nl. 3 Maje 

telef- 4-70. 1 piętro 
Przyjmuje w godz., 

od 2 — 3 popoł. i od 7 — 8 wiecz.
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W ATMOSFERZE POGŁOSEK-.
o rekonstrukcji gabinetu

polska dopatruje się I ma jaikoby objąć tękę spra-w wewo^taznych 
zakończeniu! u-1 i P. Kierzkowaki*go  jako dyrektora depar- 

I fameotn poUJirtyczinego na miejisce obecnego 
róż- lp. Jerzego Padork<msJ4ego, który mia!»v 

zostać YYiicetmimistrean jako zastępca wjee- 
mjn. Kaweckiego.

Nie ■wymieniają jeszcze następców p, min. 
Góreckiego i p. mim. MichaUowtskiego, kftó- 
rych też rezfkomo objąć ma dokonana, o(k, 
15 maja.

Da lsze zmiany w adimimis tracji dotyczyć- 
by miajł' niekitórych pp.wejewodów, a juiź 
później — pp. starostów.

Na-wiaisem mówiąc, p. Kierzkc-waki jest 
czołowym n^retzentanteein grupĄ „Przeto- 
mu“ (mapraMjacze) i był szefem wywiadu 
Oddziału II Sztabu Generailnego, a później 
komiendamteim główmy Strzólca. tak że nie 
obce są miu Sfpraiwy bez^puenzeńisitwia, co wła- 
śnje przyjmowane ma być pod uwagę'*.

Ile w tych ipogłoskach jest prawdN— 
<żae potkaźe.

Cala prasa 
ątnian .politycznych po zakończeń_  _
toczyśtościi żałobnych ,w Wilnie.

W związku z tem wysuwane są róż- 
■ie osobistości .jako przyszli członko­
wie rządu. Sanacyjny „Dziennik Poz­
nański" notuję pogłoskę o woj. Gra- 
- yńskim jako przyszłym ministrze 
"praw wewnętrznych oraz wymienia 
P. Kierzkowskiego, jako przyszłego 
dyrektora departamentu politycznego.

Ze względu na to, że p. Kierzkowski 
jest osobistością znaną w Zagłębiu, 
«:dyż tu w okresie okupacji niemiec­
kiej stal na czele POW od roku 1915, 
'-'raz był jednym z twórców harcer- 
’i»a w Zagłębiu, z obowiązku dzien­
nikarskiego zamieszczamy poniżej 
slos „Dziennika Poznańskiego", któ- 
r\ pisze :

-W stołecznych sferach politycznych wy- 
:ilK-niaj;i wyraźnie nazwisko p. wojewody 

śrńskiego, który w naibiisazycŁ dniach 

cję pojednawczą i nie dopuścić do ta 
kiego zaostrzenia sytuacji.

KONCESJA DLA HITLERA
GENEWA, 13.5 (tel. wł.). Po nowym

gwałtownym kroku Mussoliniego, w polityka angielska 
Genewie coraz bardziej utrwala się gadnień europejski
przekonanie, że Anglja wkońcu zdo

NEGUS BĘDZIE BRONIŁ ABISYNJI
podczas czerwcowej serji Ligi Narodów

ADDIS ABEBA, 18.5. Wicekról Abi­
synji marszałek Badoglio dokonał dziś 
przeglądu 50 tysięcy wojsk okupacyj­
nych. Jak podaje agencje, Stefami, rewji

Gubernator cywł.liny Addiis Abeby 

Orędzie b. kombatantów francuskich
do niemieckich

PARYŻ, 185. (teł. wł.) Podczas obrad 
narodowej federacji, b. kombatantów

ofiar wojny, grupującej wezyetkie etó 
waczyszcniw b. kombatantów fraacu- 
skich, ceki-etarz generalny federacji p.‘ 
minister Riwoillet- wystosował orędzie 
do b. kombatantów niemieckich, które 
zostało .jednogłośnie zaiaprobotwane. 
Orędzie zawiera uroczyste wezwanie 
do pokoju, pążądanego dla Niemiec, 
Francji i Europy, opartego n,a poszano­
waniu prawa i zapewnieni® porządku; 
w którego ramach każdy naród uizna 
się za odpowiedzialnego za wspólne 
be'zipieczcńs'ttwo.

Orędzte kończy się następuijącęmi
słowy:

„My, żołnierze frontowi, pomni c^a-

Wojska z Egiptu w Palestynie
Zamachy bombowe w Haifie

LONDYN, 13.5. (teł. wł.) Przyiwódey 
organ i żacyj arabskich coraz bardziej 
tracą pemowainie tŁaid< sirajkieto i robot­
nikami, którzy, pozbawieni przez strajk 
zarobków-, dążą do wywołania rozru­
chów.

będzie się na reakcję i dłużej nie bę­
dzie tolerować upokorzeń, jakie na­
rzuca jej Mussolini.

W związku z zatargiem angielsko- 
włoskim jest niemal perwne, że cała 

w stosunku do za- 
europejskich, otrzyma nową 

orjentację.

przyglądała się kolonja europejska i 
tłumy tubylców, oklaskując marszałka i 
żołnierzy włoskich,
mjr. Bottai podał do wiadomości puM- 
cznej plany odbudowy i modernizacji 

ry zmarłych i naszych cierpień, mamy 
misję wyplenić z całego świata gwałt, 
niesprawiedliwość, złą wiarę i ignorację 
będące źródłami największych niesz­
część. Winniśmy wspólnie natuezyć na- 
sze narody porozutnionń i zrozumienia, 
a także Wzniecać w naszych narodach 
dobrą w-olę, która winna patronować 
swobodnemu zbadaniu aspiracji i inte­
resów na którego podstawie winno na­
stąpić porozumienie, zapewniające na­
szą przyszłość. My, francuscy żołnierze 
frontowi, jesteśmy gotowi do podjęcia 
tego wielkiego dzieła, które winno po­
jednać nasze ojczyzny i uspokoić Euro­
pę-

Oto dłaczągo z wyciągniętą dłonią 
my wara ten nroczyśty apel.'

na-Wczoraj dokonano ikiikuuasku _
Badów- na żydów:. W Haiifie wybuchła 
prtzeł mieszkaniem tamtejszego burmi­
strza bomba. Sytuacja jęslt tak naprężo- 
ea, że wysoki komisarz uznał za stosow­
ne udzielić kolonistom żydowskim ge- 
neralpielgo zezwolenia, na noszenie broni 
i używania jej w razie potrzeby.

iWczoraj wieczorem w-ysoki komisarz 
Wainehofpe wygłosił przez raldjo jerozo­
limskie przemówi roić do ludności erab 
skiej, ostrzegając ,ią przód skutkami rOz 
ruichów.

Komisarz zaznaczył, że przybyłe z 
Egiptu wojska z tankami i samochodami 
pancernymi otrzymały rozkaz zgniece­
nia wszelkich niepokojów najbęzwzglę- 
dniejszemi środkami. Ponadto 60 samo­
lotów będzie nieustannie krążyło nad 
Palestyną; w razie potrzeby samoloty 
mają intęrweintjoweć. 'przy pomocy kara­
binów maszynowych.

Na gr,aoicy Syrjii Tran&jordainji gtriz-e 
źonej silcie przez wojska angielafcie do 
chodzi do nieuafannych awantur z Be- 
duiniami, fctórzy pragną przedrzeć się 
do Palestyny. Emir TramfcjoManji Alb- 
'duHilah prosił ’ wysokiego komjsarzta o 
przysłanie posiłków, bowiem wiśród Be 
dud nów pamulje eilme podnieceni?.

Poranieni przez Arafoów przed <łwo- 
W dcćami trzej żołnierze angielscy 
zmarli w szpi/alu. Nawet' na emira, usi- 
knr-aino dokonać aema-cKu.

Krążą nawet pogłoski, jakoby An- 
a- glja zamierzała wykorzystać przeciw 

Włochom Niemcy i ewentualnie poin' 
formować poufnie Hitlera, że nie bę­
dzie robić wielkich trudności na wypa­
dek, gdyby Hitler stworzył fakt do- 
konany w stosunku do AustrjL

formować poufnie Hitlera, że nie bę-

stohcy Abisynji. Ab-ąyinja r— oświad­
czył — uzyska wązeJjWę zdobycze kuka 
ry rzymskiej, nie tracąc nic ae srwęgo 
charakteru afrykańskiego.

ROZSTRÓJ NERWOWY NEGUSA
JEROZOLIMA, 135. Stan negmaa, 

który znajduje się w niezwykłym r<w- 
stroju, nerwowym, pogorszył aę w ciąga 
wczorajszego dnia tak znacznie, że Ha­
ik Setasrae zrezygnować musi z znnńaro 
jaknńjszybszego wyjazdu do Londynu. 
Abisyński minister spraw zagraniicanycŁ 
Herroy podaje w sprawie stan10 zdrowia 
negusa następujące wyjaśnienie: Le­
karz przyboczny cesarza Heile Sefaarfe 
nakazał mu bezwzględny spokój i wy- 
poczynek, zakazując równocześnie ne­
gusowi wyjazdu do Londynu, zanim 
pacjent odpowiednio aię nie wzmocni. 
Nerwy negusa są w tak fateJpyrm stenie 
że gdy odbywał on rozmowę telefonicz 
ną ze swym posłem w Londynie, włamią 
się na nogach, tak. że nmaiał go pod­
trzymywać służący.
NEGUS KUPIŁ WILLĘ W SZWECJL

LONDYN.135. M. wł.) Według do­
niesień z Jerozolimy — wiadomość o aa 
byciu przez cesarza Haile SełassŁ? wiB 
w Sztok-hcńmae potwierdza się.

Cesarz polecił przekazać do rtofiey 
Szwecji 400 tysięcy koron, jako enNt 
kupna w£K. Zamierza o® w Iksie, po 
czerwcowej sesji Rady Ligi i powmęcii 
przez nią decyzyj w sprawię abasyńsfciej 
wyjechać do swej nówej posiadłości sń 
dwumiesięczny odpoeeymek.

O Szwecji ces,arz wyraża się 
z wielbieni uznaniem, która meazcssąffk 
we(j Abisynji obwoła najwięoeg f*teF  
jeźni i pomocy,

CESARZ UDZIELIŁ WYWIADU
JEROZOLIMA, 15.55 (żel. wij Ce 

sarz Haśle Sełassk udziełżł iwywakfa 
dziónniilkarzom zagranicznym.

Cesarz wyraził zadowolenie, że Ugą 
Narodów nie poddała się sugestjom wito 
skim, gdyż gdyby postąpiła inaczej ośe 
bytoby tip /godne z jej ideą.

Cesarz zapowiedział, że 16 czerwca 
uda się do Genewy, aby na poeiedzen+o 
Ligi Narodów- bronić Swięgo ceffodtn.

Następnie pojedzie do Londynu.
Negus w zakończeniu oznajmił że 

będzie walczył o prawa swego narodu 
aż do ositatinłcłi sił.

10-lecie wyboru
P. PREZYDENTA RZPŁITEJ

W dniu 1 czerwca rb. upływa lat 10 
od chfwilli wybrania przez Zgromadzeń’e 
Narodowe f>iof. Mośridkiego
rrez-ydewtem Rze czypoi-póŁifęi.

Rocznica ta będzie uczczona specjal­
nym obchodem. Komitet obchodu uk<w 
stytuujc się w najbliższych dniach
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Utworzenie najwyższych władz wojskowych
„KOMITET OBRONY RZECZYPOSPOLITEJ”

W nr. 38 „Dziennika Ustaw Rzeczy 
pospolitej”, ogłoszonym dzisiaj uka­
zał się dekret Prezydenta Rzeczypo­
spolitej z dn. 9 maja 1936 r. o sprawo­
waniu zwierzchnictwa nad silami 
zbrojnemi i organizacji naczelnych 
władz wojskowych w czasie pokoju.
PREZYDENT RZECZYPOSPOLITEJ

Naczelny artykuł nowego dekretu 
brzmi: I

„§ 1. Zwierzchnictwo nad Siłami Zbrojne - 
mi sprawuje w czasie pokoju Prezydent 
Rzeczypospolitej przez:

a1) Generalnego Inspektora Sjł Zbrojnych, 
b) Ministoa Spraw Wojskowych,

§ 2. S[ły Zbrojne podporządkowane
Prezydentowi Rzeczypospolitej przez Mini­
stra Spraw Wojskowych’1.

Następny artykuł rozwija postanowienie 
konetytrucjb, uprawniające Prezydenta Rze­
czypospolitej do wydawania dekretów i za- 
nzadzeń w zakresie zwierzchnictwa nad Si­
łami Zbrojnemi. Dekrety takie będą kontr- 
asygnowane przez ministra spraw wojsko­
wych, a w sprawach, wykraczających poza 
zakres jego działania, także przez prezesa 
Rady ministrów.

W szczególność £ w drodze dekretów Pre- 
aydeąts Rzeczypospilitej będą uregulowane 
nraMępujące sprawy:

a) Podstawowe obowiązki j prawa łołnie- 
dtzy oraz sposób odbywania służby wojsko­
wej, b) przepisy dyscyplinarne j o honoro­
wej odpowiedzialności żołnierzy, c) ustala­
nie obszarów warownych, rejonów umocnio­
nych oraz portów j przystań} wojennych.

Podsekretarz Stanu w Ministerstwie spraw 
wojskowych, Inspektorowie armji, szef szta­
ba głównego, generałowie iinspekcjonu jacy 
generałowie do specjalnych prac, dowódcy 
dywtiizyj oraz równorzędni dowódcy, będą 
mianowani na wniosek ministra spraw woj. 
skowych, uzgodniony z Generalnym Inspe­
ktorem Sił Zbrojnych.

Stalin—dyktator Sowietów
PILOTEM - AKROBATĄ

MOSKWA, 13 5. (tel. wł.) Dyktator 
Sowietów SŁafca, ktfóry już dawino zdał 
egzamin, loturiczy, otrzymał obecnie tak­
że patent pilo-ta-ekrobaty, któremu przy 
stuignjje pnaiwo iaitamia na, samolotach 
wszystkich typów.

Wczoraj Stall: n znów liątał nad emro- 
d remem! moskiewskim, wyiko-nując bez 
zarzutu najtirudiniiejsze ewolucje akroba­
tyczni.

Cfłfickowie Bodlitfeiniro jmż kilkakrot­
nie prywatnie i oficjalnie zwracali sdę 
do Stalina z prośbą, aby zanieekał nie 
bezpiecznego sportu, Sbątón jednak nie 
chce wyrzee się latanią.

GENERALNY INSPEKTOR SIŁ 
ZBROJNYCH

Dział U odnosi się do Generalnego 
Inspektora Sil Zbrojnych i rozpoczy­
na się od następującego postanowie­
nia: „Generalny Inspektor Sił Zbroj­
nych jest generałem, przewidzianym 
na Naczelnego Wodza< /

Zadaniem Generailnetgo Inspektora Sił 
Zbrojnych jest nadawanie właściwego kie­
runku pracom nad obroną państw j przy­
gotowanie «jł zbrojnych na wypadek konfli­
ktu zbrojnego.

Generalnemu Inąpelktorowj, Sił Zbrojnych 
podlegają bezpośrednio: 1) Generalny Inspe­
ktorat Sił Zbrojnych z Inspektoratatm Ar- 
mji, generałami do prąc, biurem inspekcji, 
tudzież generałami inspekcjonująeymi, 2) 
Sztab Główny z szefem Sztabu Głównego na 
oaeie.

MINISTER SPRAW 
WOJSKOWYCH

Dział Ill-ci dekretu odnosi się do 
ministra spraw wojskowych, którego 
zadaniem jest dowodzenie i dyspono­
wanie siłami zbrojnemi w czasie po­
koju.

Minister spraw wojskowych kieruje adini-

niistrącją i sprawami person aktem i sił zbroj­
nych i reprezentuje sprawy obrony państwa 
w rządzie, któremu referuje wnioski, aa? 
równo swoje jak Generćrlneige Inspektora 
Sił Zbrojnych.

W zakresie i?praw personalnrch minister 
spraw wojskowych przedkłada Prezydentowi 
Rzeczypospolitej odpowiadające postulatom 
Generalnego Inspektora Sił Zbrojnych wujo- 
ski, dotyczące ncminacyj, wymienionych 
wyżej wyższych przedstawicieli- Sjł Zbroj­
nych.

Minister spraw wojskowych obsadza sta- 
nowjsika dowódców pułków i dowódców pie­
choty dywizyjnej, stosując sję przy tem de 
postulatów Generalnego Inspektora Sił 
Zbrojnych.

Nominacje i zwolnienia na niższych stano 
wekach należą do wyłącznego zakresu dzia­
łania ministra spraw wojskowych

KOMITET OBRONY 
RZECZYPOSPOLITEJ

Dział IV dekertu powołuje do żyeia 
Komitet Obrony Rzeczypospolitej. Za­
daniem tego komitetu jest ustalanie 
wytycznych dla Rządu w dziedzinie 
obrony państwa i koordynowanie 
prac, przygotowujących tę obronę.

Socjaliści chcą stworzyć front ludowy
Uchwały rady naczelnej PPS

W atmosferze ścisłej poufności o- 
bradowała przez dwa dni w Warsza­
wie rada naczelna PPS. Poza członka­
mi rady nikt nie miał na 2ie<branie 
wstępu, nie dopuszczono nawet naj- 
zaufańszych towarzyszy partyjnych, 
jeżeli w skład rody naczelnej nie 
wchodzą.

Tematem obrŁd było ustosunkowa­

KTO WYGRAŁ?
Dziś, w piątym dniu ciągnienia, 4-ej klasy

35-ej Polskiej Loterji Klasowej, wygrane 
padjy na numery następujące:

po 10.000 zł. ne iwry: 65657 86782 152919.

po 5.600 zl.na n-ry: 369 4816 61450 116871 
129884 137924 175966.

po 2.000 zł. nr. n-ry: 17247 17686 23937 60614

§ ZAWSZE i wszędzie PAMIĘTAJ A prp A | A
że szczęście sprzyja kolekturze A «»Ł4xlL

że tam padają (tale wielkie wygrane. Katowice, u|. iw. Jana 16

W bieżącej loterii padły już u KAFTALA 2 wielkie wygrane: 

rf 100.000 - na Nr. 183796. sł. 50.000,- na Nr. 122152 i td.

nie się do itrnyah stronnictw lewicy i 
środka, a wynikiem ich uchwalenie re- 
zolucyj, które m. in. głoszą,_ że maso­
we ruchy mogą osiągnąć swoje oele je­
dynie wtedy, gdy „staną się ośrodkiem 
mobilizacji sił robotniczo - chłopskich, 
podporządkowanych zorganizowanemu 
kierownictwu... Robotnicy i chłopi mu­
szą skupić swoje siły około partyj na’

71604 82252 83824 92264 93081 93786 105375 
150089 137595 151718 166453.

po 1.000 ri. na u-ry: 3013 7712 8216 30881
31345 32217? 39853 46570 49419 62915 65588

72946 100011 100241 104852 106154 117533
122274 150520 140036 140398 172511 174118
178’78 180556 190101.

Rzecz?’Na czele Komitetu 
pospolitej stoi Prezydent 
spolitej. Zastępcą jego jest 
Inspektor Sił Zbrojnych.

■Członkami komkęta' są pojradtp: 
prezes Rady ministrów, minister 
spraw wewnętrznych, piuwster spraw 
zagranicznych, minister spraw wojsko 
wych, minister skarbu, minister prze­
mysłu j handlu oraz bez prawa gło­
sowania szef Sztabu Głównego, szef 
Administracji Armji i zastępca szefa 
Sztabu Głównego.

Organem, przygotowującym i prze­
prowadzającym decyzje Komitetu O 
brony Rzeczypospolitej jest Sekreta- 
r.jat tego Komitetu, którego kierowni­
kiem je*!  zastępca szefa Sztabu Głów­
nego. Sekretariat ten m. !?• ma za za­
danie pilnować wykonywania uchwał 
Komitetu Obrony Rzeczypospolitej 
pr^ez poszczególne działy administra­
cji państwowej.

Dekret obe ny jest przez
Prezydenta M a kontjąsy-
gnowany przez prezesa Rady mini' 
strów Kośeiąlkowskiego j ministra 
spraw wojskowych Kasprzyckiego.

prawdę masowych, jdyfeypliaewa-' 
nych programowo i organizacyjnie 
przygotowanych i już dziś zą kierow­
nictwo wystąpień masowych odpowie 
dzialnyeh".

Uchwała o stosunku do innych stron 
ni«w brzmi:

Rąda naczelna uznąje, że tylko PPS 
i klasowy ruch zawodowy wrą? z par- 
tjamj socjalistyeznemi mniejszości na 
rodowościowych z jednej strony, oraz 
Stronnictwa Ludowe z drugiej strony, 
stanowią te środki organizacyjne, któ 
rych współdziałanie jest decydujące 
dla powstania rozworu i zwycięstwa 
frontu tyspólnej walk, robotników i 
chłopów w Polsce.

O sanacyjnych ugrupowaniach ro­
botniczych 7ŻZ p. Moraezewskiego, 
oraz t. zw. BBS p. Jaworowskiego u- 
ehwala nie espomina, ale podobno 
sprawa nawiązania z niemi kontaktu 
była szeroko omawianą.

Okazywana oatarnio preiz PPS ruch 
liwość i powyższa ucłiwąły wskazywa­
łyby na tę, że przywódcy socjalistyczni 
nabrali przekonania, iż nadeszła już 
popa zluzowania obecnie rządzącego 
obozu i uszczęśliwienia Polaki rządami 
lewicowy - żydowskiemu

RENE JŁANNE

„Okręt śmierci”
Adaptacja Karolą Forda.

26 —.
Tego samego wieczora Stanisław Hyczewski 

wsiadł do pociągu, który miał go zawieźć do Ham­
burga. Był to ten sam pociąg, którym >,m“ wyje­
chała 24 godziny wcześniej,

vn.

A. D. Gesellschaft
— Mój drogi, zaczynasz mnie denerwować! 

Da jesz hamburczykom piękny przykład dobrego 
wychowania polskich psów!... Trzymam cię na 
smyczy, bo to leży przecież w twoim władnym inte­
resie! Cóżłby się z tobą stało, gdybyś mi zginął 
w tem wielkiem, obcem mieście? Postaraj się przy­
nieść mi zaszczyt i zachowaj dobre maniery, mój 
stary Bobie! Przedstawię cię zaraz radcy naszego 
konsulatu. Pamiętaj o tem, że jesteś moim ducho- 
wym synem...

Bob złośliwem okiem spoglądał na swego pa­
na, i ciągnąc smycz z całej siły, nie wydawał się 
przekonany argumentacją Hyczewskiego.

Minęło zaledwie pći godziny od chwili, kiedy 

wysiedli z pociągu na dworcu Berlińskim, w żarnem 
centrum Hamburga. Pies był roztargniony, w złym 
humorze i wrpront nieprzytomny spowodu niezwy­
kłego zgiełku, jaki panował nawet na najmniej­
szych uliezkaeh ruchliwego portu.

Stanisław Hyczewski również był zdezoriento­
wany tym hałasem. Mimo pozorów, nie przyszedł 
jes?eze całkowicie do siebie po owym tajemniczym 
niepokęjUi.._.

Zresztą^Had 3vsnystkiemi uczuciami dojninę’ 
wała w nim wściekłość, że dał się „nabrać'1.

,W eałej tej sprawę najwięcej złościło go to, 
Że mimo wszelkich wysiłków nie był zdolny gnie­
wać się na Sonie. Z rozbrajającą naiwnością za­
pytywał Mmciebie:

— Cóż fo, czyżbym ja naprawdę wciąż jeszcze 
był w nłej zakochany?

Bob nie dał mu czasu na odpowiedź na to kło­
potliwe pytanie.

Mimo, że nic nie usprawiedliwiała ż«j hagłej 
wściekłości, jakby był psem jakiegoś rzezimieszka, 
któremu wystarezy sam widok policjanta, by wy­
szedł z siebie, Bob rzuojł się z głośnem szczekaniem 
na „schupp", stojącego na brzegu irotuaru i przy­
glądającego się ruchowi ulicznemu'.

Obawiając się najgorszego, to znaczy proto- 
kułu dla siebię, ą hycla dla Boba, Stani ukłonem 
i uśmiechem przeprosił napadniętego, poczem »-■ 

wołał przejeżdżąjąicą taksówkę i kazał się zawieźć 
do generahego konsulatu Rzeczypospolitej Pol-- 
skiłj.

Przybył na miejsce w kilka minut.
Natychmiast po wkroczeniu do gmachu konsu­

latu, odzyskał eałą pogodę ducha, jakby uległ 
przyjacielskiemu czarowi, unoszącemu sję na tym 
odcinku ojczyzny na ofeesj ziam;.

Czul sję tutaj jak u siębie w demu. Podczae 
mgamzowąnia Jijjji lotpicpęj Paryż Bruksela — 
Hamburg Kopenhagą. — Gdańsk, przez kilka 
miesięcy był w ścisłym kontakcie z przedstawiciel­
stwami polskiemi tych miast i miał tam teraz wie­
lu serdecznych przyjaciół.

Nie starał się tera? nąwęt o uzyskanie eficjąl- 
nsj audjencji u konsula, gdyż zajęłoby mu to zbyt 
wiele czasu, al» odrązu złożył wizytę mledemu rad­
cy Nowickiemu, który był mu szczerze oddany 
i z którym wspójąie poznawał rozkosze „Saąlrt- 
Pauli", który, jak wiadomo, jest hamburskim Mont- 
martrem.

"-.Co za miła niespodzianka!- Hyczewski 
w swojej własnej osobie!...

■“ Czy nie przeszkadzam wam. moi drodzy?
— Ależ skąd znowu!
Uścisnęli sobie ręce, poklepali eię nąw?ąjem 

poufale po ramieniu, pomwn radca Nowicki w 
krzyknął z zachwytem;

ID. e. m)
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przyznanie nadzwyczajnego kredytu 
dla ofiar październikowej rewolucji 
komunistycznej w r. 1934.

Azana oświadczył, iż rząd powyższe 
żądania rozpatrzy i przedłoży’ Korte- 
zom odnośne wnioski..

„SIERP i MŁOT” NAD MADRYTEM
Od objęcia władzy, przez Front Lu­

dowy w Hiszpanji nie upłynęło jesz- 
•te trzy miesiące, a już dotychczaso­
we jego rządy wykazują, że przewagę 
w rządzeniu krajem mają komuniści, 
choć w łonie Frontu Ludowego są par 
(Ją najsłabszą, bo liczącą zaledwie 10 
deputowanych. Są oni jednak faktycz­
nymi przywódcami. Wtem przekona ’ 
®iu utwierdza każdego obserwacja 
Rozgrywających się wypadków. 'Nic- f 
dawno temu chłopi za namową komu-*  
Ristów dokonali zajęcia ziemi w An- 
dałubji i w Estramadurze. Obecnie za ' 
chodzą coraz częstsze wypadki zajmo j 
Wania przedsiębiorstw przemysłowych 
przez robotników. Takie jwypadkii za- 
£złv m. in. w Madrycie.

Pod koniec kwietnia robotnicy bro­
waru „Ąguila" w Madrycie zorgani­
zowali stTajik, żądając podwyżki plac, 
oraz usunięcia „łamistrajków* 1. Dyre­
kcja nie zgodziła się na wszystkie po­
stulaty robotników. Wówczas przy­
wódcy komunistyczni wespół z robot- 
•likami, pracującymi w browarze, za­
władnęli przedsiębiorstwem. W miej- 
sce dyrekcji utworzono sowiet robot­
niczy, który zajął się produkcją j sprze 
łażą piwa. Na budynku fabrycznym 
zaś zawieszono czerwony sztandar z 
sierpem i młotem... Interwenjowała 
Policja... nie w celu jednak pociągnię­
cia do odpowiedzialności sowietu ro­
botniczego, za samowolne zajęcie bro­
waru, lecz tylko poto, żeby usunąć 
sztandar, który nie jest jeszoze(l) ofi­
cjalnie uznany za sztandar narodo­
wy!!?). Interwencja jednak w sprawie 
sztandaru nie odniosła skutku, gdyż 
ten w dalszym ciągu powiewa nad bro 
Warem...

Sowiet prowadzi! więc fabrykę, pro- 
•łukował piwo i sprzedawał je po ba 
rach i restauracjach. Jednocześnie so­
wiet robotniczy założył oficjalne sto­
warzyszenie „robotników browaru, lo­
du i wody sodowej-1 jako filję Unji 
generalnej pracowników, która za­
władnęła wszystkienii przedsiębior­
stwami, należącemi do Joaquin‘a Mon 
tes‘a Jo allar'a, byłego ministra, a 
którego również własnością jest wspo­
mniany browar. Nie koniec na tem! 
Stowarzyszenie robotników browaru 
„Aguila‘‘ w Madrycie przedsięwzięło 
kroki w ministerstwie pracy, celem u-
zyskania legalizacji aktu objęcia fa- ; 
brylri przez sowiet robotniczy.

Mnister wezwał wicedyrektora bro- ( 
waru, proponując rozstrzygnięcie kon­
fliktu. Spawa utknęła jednak w miej-1 
ecu. gdyż sowiet robotniczy zażądali 
usunięcia dyrektora, na co naturalnie| 
wicedyrektor nie mógł wyrazić swej 
zgody. Browar pozostał więc w posia­
daniu sowietu robotniczego, który nim 
kierował pod kuratelą!!). podsekreta­
rza stanu w ministerstwie pracy.

Ostatecznie zatarg zlikwidowano... 
Trawy wHaścic-iel browaru -zmuszony 
byt zaakceptować następujące warun­
ki: uznanie- sowietu robotniczego; u- 
Względniaiiie wszelkich żądań i rekla- 
ntacy.j skierowanych pod adresem dy­
rekcji browaru przez robotników; u- 
Względnianie przedstawionych przez 
robotników spostrzeżeń i planów, do­
tyczących; „dobrego Sliinkic-jonowania'' 
browaru; zagwarantowanie robotni­
kom kontroli nad produkcją: usunięcie 
z zajmowanego, stanowiska dyrektora 
1 zamiańówafiłe w jego miejsce do­
tychczasowego wicedyrektora.

Wypadek powyższy nie jest bynaj­
mniej odosobniony...

W dniu. 1 maja odbyła się w Madry­
cie defilada organizacyj socjalistycz­
nych w liczbie około 200 tys. ludzi. 
Defiladę przyjęli: premjer Azana, o- 
raz szefowie partyj: socjalistycznej i 
komunistycznej, którzy przedstawili 
Premjerowi szereg żądań, domagając 
slę ich bezwzględnej realizacji, żąda­
nia tę są
'edztwa

"awcom . _______
>sie październikowej rewolucji 1954 
w Asturji; bezwzględnego „oczy- 
zenia*"  armji i aparatu administra- 

jnego państwa z przeciwników 
rantu Ludowego; rozwiązanie i roz­

dwojenie wszystkich organizacyj fa­
szystowskich i monarchiistycznych; 
konfiskata dóbr i w łasności faszystów 
1 *®aa*abiMtw.uaj^<^hc«robQtiixchż'

następujące: Wytoczenie 
przeciwko bezpośrednim 
represyj, dokonanych w 

„■ ... ..:i
bezwzględnego „oczy-

jak wiadomo, wojskowe władze bel­
gijskie budują ogromnym nakładem 
pieniędzy potężne umocnienia na po­
graniczu z Niemcami.

W związku z tem ogromne zaniepo­
kojenie wywołała w Brukseli wiado­
mość, iż w rękach niemieckich znaj­
dują się obecnie plany fortyfikacyj 
Battice. które stanowią ostatni wyraz 
techniki nowoczesnej i pod wieloma 
względami przewyższają nawet słynne 
fortyfikacje .francuskie.

Fort Battice tworzy najsilniejszy 
punkt oporu belgijskiego i budowa jc 
go odbywała się z zachowaniem u'6’ 
zwykłych środków ostrożności.

Władze belgijskie aresztowały głów

Tak wyglądają rządy Frontu Ludo­
wego w Hiszpanji, w trzecim miesiącu 
po objęciu przezeń władzy, ilumino­
wane łuną palących się kościołów i 
klasztorów.

Samochody POLSKI FIAT budowane są w Państwo­
wych Zakładach Inżynierji w Warszawie na podstawie 
licencji fabryki samochodów FIAT w Turynie, założonej 
w 1899 r. i będącej jedną z najstarszych i najpoważniej­
szych wytwórni samochodowych świata.

^X/ytwórnia samochodów POLSKI FIAT, znajdująca się 
w Warszawie przy ni. Terespolskiej 34—36, jest wypo­
sażona we wszelkie najbardziej nowoczesne maszyny 
i narzędzia dla seryjnej produkcji samochodów. Surow­
ce i półfabrykaty dla budowy samochodów POLSKI 
FIAT pochodzą z polskich Hut i Odlewni, osprzęt i ak­
cesoria z wytwórni krajowych, które, dzięki fabrykacji 
samochodów w Polsce, rozwinęły i udoskonaliły nowe 
działy produkcji i dają tem samem zatrudnienie licznym 
zbstępom pracowników.

Kto kupuje samochód POLSKI FIAT, nietylko nabywa 
za wydane pieniądze pełną wartość, gdyż ceny tych sa­
mochodów, doskonale przystosowanych technicznie do 
warunków miejscowych, odpowiadają przeciętnym ce­
nom rynkowym w Europie — lecz przyczynia się ró­
wnież do rozbudowy własnego przemysłu samochodo­
wego, którego istnienie i rozkwit jest oznaką kultury 
i dobrobytu społeczeństwa.

^X^ytwórnia położona w centrum Polski zapewnia spra­

wną i stałą obsługę oraz dostawę tanich części zamien­
nych.

Socjalistyczno • żydowska większość 
Rady miejskiej w Piotrkowie powzię­
ła ostatnio uchwałę, która musi obu­
dzić głębokie oburzenie w społeczeń­
stwie polakiem. Jeden z radnych ze 
Stronnictwa Narodowego złożył -wnio­
sek o zawieszenie Krzyża w sali obrad 
Rady miejskiej. Ten wniosek głosami 
socjalistów i żydów został odrzucony. 
Jako.motyw tego niesłychanego stano­
wiska podano, że „obrażałoby to *u-

wy-

Zydzi i socjaliści nie dopuścili 
aby zawisł krzyż na sali Rady miejskiej 

czucia religijne radnych innego 
znania1*.  '

Społeczeństwo polśkie powinno wy­
ciągnąć odpowiedni wniosek z zacho­
wania się żydów i socjalistów.

Musimy się postarać, aby żydzi jak- 
najprędzej zaprzestali „obrażać swe 
uczucia religijne**  i wyemigrowali do 
Palestyny, czy też do Birobidżanu.

O socjalistach idących na pasku ży­
dowskim i masońskim pamiętać wy- 
padnie przy wyborach.

Niemcy zdobywają tajemnice
fortyfikacyj belgijskich

nego szpiega niemieckiego, który prze 
kupiwszy robotników zatrudnionych 
przy budowie tych fortyfikacyj na pod 
stawie dostarczonych przez nich wska­
zówek sporządził plany, odtwarzając 
wiernie ich konstrukcję.

Żandarmerja belgijska aresztowała 
jednocześnie wszystkich robotników, 
oskarżonych o dostarczenie wywiado­
wi niemieckiemu jnformacyj. Śledztwo 
to jest prowadzone w jak najgłębszej 
tajemnicy. Jednocześnie z przychwyce­
niem szpiegów, którzy wykradali ta­
jemnice fortyfikacyj, władze belgij­
skie wpadiły na ślad całego szeregu in­
nych akcyj szpiegowskich.

Z DNIA

I

P. MORACZEWSKI NA WIDOWNI
Agencja „Press" opublikowała ko­

munikat następującej treści:
,.Jalk wiadomo, .przed) ki liku dniami przy-*  

jęty był na Zaniiku p. Moraczmisk.. w 
związku. z tern przyjęciem roaa&z-ly sję w 
.kołach politycznych pogłoski. jafcoby, roz­
mowa na Żarniku dotyczyła planu robót pu- 
baiczmych, opnacowyNYano.go przez czynniki

■ r/<adowe.
W raaie ostatecznego uditail-emia tego pla­

nuj, p, Mcraczewski miałby być powołany 
na specjalnego, komisarza robót publicz- 
nyicihe mającego czuwać nad wykonami‘m 

, programu robót, Komifearja't do spraw ro- 
’ bó4 publicznych miałby być imstyit-ucją nie­

zależną, podporządkowaną jedynie komj- 
t?totwj ekonomicznemu ininisitrów. na kto- 

I re.go czele słoi wicepremier Kwiatkowski’*.
Jak wiadomo, inż. Moraczewski jest 

zwolennikiem podjęcia robót publicz­
nych w jaiknajszerszych ramach, choć­
by to było połączone z inflacją pie­
niężną.

Dotychczas projekty p. Moraczew- 
skiego nie znajdowały uznania wśród 
rządu. Czyżby obecnie miała zajść 
zmiana? Wydaje się to niezbyt praw­
dopodobne.
I TAKICH WSPÓŁPRACOWNIKÓW 

MA P. MORACZEWSKI W ZZZ
Przed sądem w Wilnie toczyła się 

sprawa przeciwko Romanowi Włady­
sławowi Biernackiemu, jednemu z 
przywódców organizacji ip. Jędrzeja 
Moraczewskiego, Zjedn. Zw. Zaw.

Fragment tego procesu podajemy za 
wileńskiem „Słowem11. Pytany przez 
przewodniczącego rozprawy, czy był 
karany, Biernacki odpowiada, że nie 
był karany, lecz wobec przedstawio­
nych dowodów, głosem przyciszonym 
oświadcza, że...

wobec tego... że to wszystko niema nic 
do sprawy, nie chciailby jej odwilekać. ó> 
zatem nie będzie oponował przeciwko — 
identyfikowaniu jego osoby z osobą znane­
go przestępcy kryminalnego dwojga imion 
Romana -Wlad ytśława B iernadkiego.

Przew,: Proszę powiedzieć — karany 
czy nie?

Biernacki: Nie oponuję.
Przew.: Co oznacza nie oponuje, pro-zę 

powiedzieć wyraźnie — przyzna ir się o- 
eikarźony do wszystkich poprzednich prze­
stępstw i kar, takie za to poniósł'5

Biernacki: Talk jest, tak jest.
Nie można powiedzieć, by rejestr

ly. Przedstawia się on następująco:
..Farszował pieczęcie, kTadl rowery, ma. 

| pięć czy szesć wyroków skazujących za. 
' przestępstwa, pospolite, arefiiztowany był za 

komunizm, w więzieniu w Mokotowie pro­
wadził propagandę za wyrżnięciem burżu­
jów*.

. mc uiL/ziiua puwiou&icc. rejtroit

•przestępstw działacza ZZZ' był skrom-

f □łowy państw Małej Ententy
USTALĄ NQWE ZASADY POLITYKI

Zapowiedziane wizyty w Rumunji 
regenta Juigosławji Pawła oraz prezy­
denta Czechosłowacji Benesza przewi­
dywane są na pierwsze dni Czerwca. 
Do obrad, jakie będą miały miejsce z 
tej oka-zji między głowami państw 
Małej Ententy, przywiązywane jest 
duże znaczenie polityczne. Nakreślone 
mają być nowe zasady wytyczne poli­
tyki Małej Ententy.

15-letni chłopiec Polak 
„PREZYDENTEM* 1 

2-MILJONOWEGO MIASTA
W wielkich miastach Stanów Zjed­

noczonych istnieje zwyczaj, że wśród 
młodzieży szkolnej, która wyróżnia, 
się dobremi postępami w nauce, wy­
biera się „prezydentów miast* 1, którzy 
..rządzą*'  miastem przez 24 godziny.

Tym razem zdarzyło się to w łwu- 
miljonowym Brooklynie, a ..prezyden . 
tem11 miasta obrany został w konkur­
sie szkół piętnastoletni chłopiec polski. 
Teodor Janikowski, wychowanek sie­
rocińca św. Jana. Młody chłopie* ’ po­
wszechnie chwalony spowodu swych 
zdolności, pracowitości i dobrego uło­
żenia, podpisywał dokumenty j „rzą- 
dził“ Brooklynem przez 24 godziny.

ETTH5
maass

Pamiętaj o Funduszu 
Obrony Morskiej
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Obchód 25-lecia istnienia harcerstwa 
w Sosnowcu

Piłsudskiego (w czasie zabawy gry i turnieje 
zuchowe oraz o godzinie 20.30 ognisko po­
święcone 25-lecju). Gawędę' wygłosi druh 
red. Stefan Amold.

Komitet apeluje za naszym pośred­
nictwem do wszystkich Organizacji i 
stowarzyszeń oraz przedstawicieli spo­
łeczeństwa o jak najliczniejszy udział 
w tych uroczystościach.

Nie wąjtpimy, że uroczystości 25-le-

i
W dniu 16 i 17 maja b.r. odbędzie 

się w Sosnowcu uroczystość obchodu 
25-lecia istnienia harcerstwa na tere­
nie naszego miasta.

Godność członków Komitetu honoro­
wego raczyli przyjąć JWPP.: starosta 
Henryk Heynar, ks. kanonik Teofil 
Jankowski, prezes Sądu okręgowe^o-1- 
Antoni Kordowski, prezydent — Jozef 
Kaczkowski, inspektor szkolny — Sta­
nisław Lucliowiec, przewodniczący Ko 
misji międzyszkolnej dyr. Ledwos, ks. 
szambelan Franciszek Raczyński płk. 
Franciszek Smełkowski, prezes Fede­
racji., Obr. Oj-czyzny . kpi. Andrzej 
StyKa.

Komitet wykonawczy uroczystości 
stanowią pp.: przewodniczący: wice­
prezydent H. Almstaedt, sekretarz — 
M. Kruszyński, przewodnicząca sekcji 
sztandarowej: prez. Zofja Kaczkowska, 
przewodniczący sekcji finansowej: 
dyr. Wł. Lewandowski, przewodniczą­
cy sekcji propagandowej: nacz. K. Na­
wrocki, przewodniczący sekcji tecn- 
nicztuej: kom. St. Iskra.

Dalsi członkowie Komitetu: Panie 
z Komitetu imprez dochodowych dla 
hufca, zarząd i Koło harcerzy z cza­
sów walk o Niepodległość w Sosnow­
cu, prezesi Kół przyjaciół harcerzy i 
opiekunowie drużyn harcerskich, pra­
sa miejscowa, dyrekcje i kierownicy 
szkół średnich j powszechnych. Przed­
stawiciele różnych związków, organi­
zacji, stowarzyszeń i miejscowego spo­
łeczeństwa.

Opracowany przez Komitet wyko­
nawczy program uroczystości przed­
stawia się jak następuje:
PROGRAM UROCOZYSTOśCI OBCHODU 
23-LEdA HARCERSTWA W SOSNOWCU 

W DNTU 16 I 17 MAJA 1936 R.
SOBOTA DNL4 16 MAJA: godz. 16 — roz­

bicie propagandowego, obozu harcerskiego 
przy ul. 3-go Malja (oboik Ubezpieczaflmi Spo­
łecznej); >

godz. 18 — pro.pagamdoiwy przemarsz dru­
żyn harcerskich-i zuchów Tiiicaimi miasta;

godiz. 20 — Ognisko przed. Ratufiizem wiel­
kiej pamięci Marszałka Józefa Piłsudskiego 
i harcerzy poległych w walkach o niepodle­
głość. Gawędę yyigłosj druh nacz. K. Na­
wrocki — prezes Koła harcerzy z czasów 
waik o niepodległość.

NIEDZIELA DNIA 17 MAJA: godz. 8.30 — 
zbiórka drużyn harcerzy i tzudhów przed Ra­
tuszem;

god.z. 9 — raport przedstawicieli Komendy 
Chorągwi i zbiórka organizacji i zaproszo­
nych osób;

godz. 9.15 — wymarsz do kościoła na na­
bożeństwo;

godz. 9.30 — Msza święta i poświęcenie 
?3taaidaru hufca harcerzy w Sosnowcu;

godz. 10.30 — przemarsz przed Ratusz; 
godz. 11—1) wbijanie i składanie gwoź- , 

dzi, 2) podpisywanie aktu erekcyjnego, 3) 
przemówienia z okazji poświęcenia sztanda­
ru i święta 25-lecia istnienia harcerstwa w 
Sosnowcu, 4) wręczenie szitandaru hufcowi, 5) 
dekoracja odznaką 25-flecia, 6) ogftoeuMnie wy­
niku konkursu o najlepszą drużynę hufca 
sosnowieckiego i rozdanie nagród;

godz. 12.30 — złożenie wieńca na płycie 
Nieznanego Żołnierza. Defilada;

godz. 15 — zabawa w parku Miejskim ul.

odoj, iiKrzyipce,. aiiowsę i wj oionczeię. -i j i - •
KoincerT śląskiego chóru, rewellersów „Sile-LP^^dUlowych zajęć.

PROGRAM RADJOWY
CZWARTEK 14 MAJA

6-50 PlŁeśń poranna i gimnastyka. 6.50 Mu­
zyka lekka (płyty). 740 Koncert reprezenta­
cyjnej orkiestry dętej KPW Katowice. 8,00 
Audycja dla sokół. 8.10 Audycja dla poboro­
wych. 11.57 Sygnał czasu, hejnał. 12.15 Pora­
nek muzyczny dla młodzieży szkół powszech 
nych z Poznania. 13.10 Chwilka gospodar- 
r.twą domowego. 1345 Muzyka lekka j ta­
neczna (płyty). 15.15 Wiadomości gospodar­
cze. 15.25 życie artystyczne fi kulturalne ślą­
ska. 15.30 Koncert muzyki lekkiej w wyk. 
małej orlk. PR. 16.00 „Wjosna zwierząt w 
niewoli" pogadanka dla dzieci. 16.15 Z róż­
nych stron (płyty). 16.45 „Cala Po liska śpie­
wa*  koncert w wyk. polskiej kapeli ludowej. 
17XX) ..Samorząd terytorialny. jego istota j 
znaczenie* : „Aktualne zadania samorządu 
wsi j miast'4 odczyt. 17.15 Koncert w. wyk. 
ork. kameralnej. W programie nrełodje po­
pularne G. Bizeta. 18,00 Pogadanka aktualna. 
= 8.10 Recital fortepianowy Natalji Weisman- 
IJuiblerołwej. 18.30 „Ku czcj Niepokalanej^ 
odczyt. 18.45 Uwertura do op. ,,Fl'i6“ St. Mo.' 
niusaki (płyty). 19.00 Karlikowa poczta. 19.20 
Koncert reklamowy.. 19.35 Wiadomości spor­
towe. 19.45 Pogadanka aktualna. 20.00 „Bunt 
bajek**  audycja muzyczna. 2055 „Obrona 
przeci wlotniczo-gazowa “ pogadanka. 21,00 
Słuchowisko oryginalne Jadwigi Korczakow­
skiej. pt. ..Operacja". 21.35 „Nasze pieśni" od­
śpiewa. Jerzy Czaplicki. 22.00 Amadeusz 
Wolfgang Mozart: kwartet nr. 30 f-diu.r na 
obój, skrzypce, altówkę i wiolonczelę 22 30 
E—/ ’-?„: _Li----------- 11. '
ara44. 23X15 Skrzynka francuską.

Uroczystość 25-lecia 
harcerstwa w Strzemieszycach

Dnia 16 i 17 bm. odbędą się uroczy­
stości 25-lecia harcersuMi w Strzemie­
szycach, gdzie przed 25 laty powstała 
pierwsza drużyna harcerska na tere­
nie gminy Olkusko-Siewierśkiej. W u- 
roczystości wezmą udział wszystkie 
drużyny harcerskie i gromady zuchów 
hufca strzemieszyckiego: ze Strzemie­
szyc, Kazimierza. Niemców, Maczek, 
Porąbki i Pekinu, nadto szerokie koła 
przyjaciół harcerstwa.

Na program uroczystości złożą się: 
Dnia 16 bm (sobota) godz. 14: ałaz dirużyn 

do lasu na „Święconce" na miejsce zlotu; g. 
20 — ognisko harcerskie.

Dnja 17 bm. (niedziela) godz. 9 — nabożeń­
stwo; godz. 10.30 — dekoracja zasłużonych

ySSj••I*

===== ZftGŁĘBIfl
KALENDARZYK

Lzwarlek

Dziś Bonifacego 
Jutro Zofji i Jana 
Wschód słońca 3 m. 
Zachód „ 19 xn.

59.
22.

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: ,Senorita w masce4'.
EDEN: L Sekrety marynarki wojennej. — 

II. Czy Lucyna to dziewczyna.
PAŁACE: »Pepi“.

X OSOBISTE. Wicestarosra z.*oi.%k  w 
Sosnowca p. Heynar wyjechał na urlop 
wypoczynkowy. Zastępstwo 
rendarz p. Zachemski.

X WALNE ZEBRANIE 
TOW. TATRZAŃSKIEGO, 
tek, dnia 14 Ibun. o godz. 18 
w Bęla.nie n,a sali posiedzeń Sejmku 
Będzińskiego (starostwo) walne zgroma 
drenie polskiego Tow. tatrzańskiego od 
działu w Zagłębiu Dąbrowskiem z na- 
stępującym porządik. obpari: zagajenie 
posiedzenia, sprawozdacie zarządu z 
diziałiaHności w- uib. roku, sprawozdacie 
komisji rewizyńnetii, udzielenie absolu­
torium zarządowi, uchwalenie prelimi­
narza, a rok 1936, wybór zanrządu, wy­
bór komisji rewizyjnej,- wybór sądu ho­
norowego, wolne wnioski. O ile >w okre­
ślonym terminie mie zjawi się przewi­
dziana w § 22 statmtiTjedna pląta ctęść 
członków, odbędzie eię itr godzinę po 
terminie drugie walne Zgromadzeniie, 
ważne bez względu ha ilość obecnych

X UROCZYSTOŚCI ŻAŁOBNE NA 
PIASKACH. W ab. wtorek 12 hm. (ja­
ko w pierwszą Cóeznicę śmierci Mar­
szałka- Józefa Piłsudskiego odbyła się 
na Piaskach uroczystość żałobna. O go 
■dżinie 8 ramo zebrały się na. -placu szkol 
ny-m organizacje ze sztandarami prze- 
wiązanemi krepą, dzieci eżkoich, zarząd 
i urzędnicy kopalni „Czeladź' or-az 
miejscowa ludność, po-czem uformowano 
pochód, który przy -dźwiękach werbla 
wyruszył do kościoła^ W czasie niszy 
św. chór odśpiewał pieśni żałobne. Na- 
.eży zazua-azyć, że zarząd kopalni chcąc 
umo-Eiwić pracownikom wzięcie udzia­
łu w Uroczystości, Z-3'Oln'ł ióh z przćd- 

objął rafę*

ODDZIAŁU
We czwar- 
odbędzie się

cia zgromadzą wszystkich tych, którym 
dobro młodzieży harcerskiej leży na 
sercu. Jest to tembardziej pożądane 
że program. uroczystości przewiduje 
między innemi wręczenie sztandaru 
miejscowemu hufcowi harcerskiemu. 
Sztandar ten jest darem miejscowego 
społeczeństwa, które pospieszyło z o- 
fiarami i bardzo życzliwie odniosło 
się do pięknej inicjatywy.

Plaszcze
kostjumy i garnitury 

sukienki
Czyścimy i farbujemy fachowo.
Środki chemiczne stosujemy najno­
wsze, nieszkodliwe dla materiałów 

pod gwarancją 2140
Pralnia Chemiczna i Farbiarnia 

ZNICZ”99
Sosnowiec, nL Piłsadskiego 70

JASTRZĘBIE-ZDRÓJ —
PERŁĄ UZDROWISK ŚLĄSKICH

Znane w całej Polsce zdrojowisko pod be 
skidzkje Jastrzębie-Zdrój jetajejące od 77 lat 
zgórą, zdobyło sobie zasłużone miano perły 
uzdrowisk śląskich dzięki wyjątkowym wa- 

, runkom kOimaty<^o-terenowym oraz ni - 
przeciętnym walorom leczniczym swej rado 
aktywnej solanki jodobromowej, budzącej 
zainteresowanie najszerszych sfer lekarskich 
Miarą tego zainteresowania są lacane spra­
wozdania j publikac je fachowo -lęka pskio, 
balneologiczne oraz badania,Polskiego Insty­
tutu Farmaceutycznego w Warszawie z roku 
1925 przeprowadzono przez wybitnego fa­
chowca raojolofga na miarę europejską piOf. 
D-ra L. Wertensteina oraz pp Bartnicką i 
Baczyka a ogłoszone w sprawozdań iach 
Państw. Instytutu Farmaceutycznego w ioku 
1926. Badania te wykazały silną zawartość 
radu w solance jastrzębskiej (4. J. Machego) 
oraz całego szeregu soli o wj^kiej sile lecz­
niczej. Solanka jodobromowa jastrzębska u- 
żyiwana do kąpieli, picia i wzjewania rege­
neruje dzięki swej radioaktywności organizm 
lecząc całą ekalę schorzeń na tle wadliwej 
przemiany materii. Kąpiele borowinowa z 
własnych bogatych pokładów. stanowią waż­
ny środek leczniczy. Drogi asfaltowane, wo­
dociągi. kanalizacją. elektryczność w każ­
dym domu, plaoe zdobione kwiatami, szereg 
nowoczesnych budowli z bieżącą wodą, na­
dają zdrojowisku charakter wybitn-je za 
chodnio-europejski, komfortu j wygody. Sze­
reg zasadniczych inwestycyj przeprowadzo­
nych w ub. roku np. gruntowna bardzo gu­
stowna przebudowa parku zdrojowego zmie­
niło radykalnie wygląd zewnętrzny Zdroiu.

Małown Łczość położenia u podnóża Beski­
dów. nizjnny, łagodny klimat, idealne wa­
runki terenowe dla sercowo chorych, kojące 
nerwy atmosfera spokoju j cjazy owiana za­
pachem sj^idkowych lat&ów, dodają blasku 
tej prawdziwej perle undirowisk śląskich, 
ściągając dzięki niezwykle obniżonym kura­
cjom ryczałtowym, do słonecznego Jastrzę­
bia Zdroju najszersze koLa tvsięcy kuracju­
szy z całej Polski, spiesząc^h po świeża- za­
pas sjł. 2970

5 WOJSKOWE ^57 | 
p nawego im poleca: L. FLAK !

BĘDZIN, DOJAZDOWA 5. ! 

Akademicy—-Zagłębianie 
W POZNANIU

Na ziwycMijnem 'walnom zebraawi Ak*  
dębickiego Koła Zagłębi a n w Poda­
niu w dniu 5 bm. nowe władze Koie u- 
kon&tytuowaiy sję w następującymi 
składzie:

Zarząd: prezes — Dry^ki Józef, wi­
ceprezes — Maćkowski Zygiuunt, sekre 
tarz — Skałki Wacław, c*k a^ui'k — 
Podśtaiweki A*aa£oi.  wolni członkowie — 
Żółkowska 2o-fja . Werońska Marja.

Komisja rewizyjna: przewodniccy— 
Siąchuja Roman.- członkowie — Wittem 
berg Guido i Piejrżykówma Lłokacija.

Sąd koleżeński: przewodniczący L&c- 
w*ki  Jer^y, członkowie — Żurek Wła­
dysław i Konówna Wacława

----- xx------
X ZEBRANIE PWK. W DĄBROWIE 
Dnia 14 bm. o godz. 16.30 odbędzie s ? 
walne zebranie PWK. do OK. Koło 1:- 
Mme w Dąbrowie w gmachu Resursy 
(igimnaAium żeńskie- Zarząjd prosi wszy­
stkie cizło-nkitue o n:eza^oa’«e przybi­
cie. Porządek dzienny następujący.- Za 
gajenie i przemówienie, ®prawozdŁuin 
zarządu, sprąfwozdanje kasowe i ząt-wt^' 
dzeefie zamknięcia rabunków, sprawo­
zdanie komieji rewizyjine-j, dokooptowa­
nie z^-ządu. praca Koła na n-ajbC.iź;zą 
przyszłość, welne ^nioak'-
X „ŚWIĘTO MORZA“ W związku z 
uroc-zystościamt ,-święta Morza" w dn- 
2?, 28 i 29 czerwca jb. żaiząjd główny 
Ligi morskiej i kolonfjalnej powołał ko­
mitety, mające się zająć organizacja 
,;śMęta Morza" na teranie całej Pótek . 
Naeż wysiłek społecziny musi być zwiró 
eony metyiko u^tuciowo ku morzu., ale 
przedewszyżtkiem w kierunku ofiarno­
ść, n^ FOM. Pod hakiem silnej maryna1 
kf; wojennej obchodzone będzie uro- 
Czystość „święta Morza £.

przyjaciół harcerstwa odznaką 25-łecja har­
cerstwa przed budynkiem gminy; defilada 
drużyn harcerskich; godz. 11.30 poranek fil­
mowy w kinie JPaiw ; zostaną wyświetlone 
2 filmy dźwiękowe z życia harcerskiego: 
Leśne harce, Na harcerskim froncie; g. 14— 
otwarcie obozu na „Święconce44 dla PT Pu­
bliczności, godz. 14.30—17 — popisy harcer­
skie i zuchowe; godz. 18 — ognisko ku czci 
poległych ha-rcenzy.

Komitet obywatelski w porozumie­
niu z zarządem -gm. Olkusko-Siewier- 
skiej prosi wszystkich właścicieli real­
ności w Strzemieszycach o udekoro­
wanie swoich domów flagami państwo 
wemi. Jednocześnie zaprasza wszyst­
kich przyjaciół i sympatyków harcer­
stwa na powyższe uroczystości.

i
1

Teatr Miejski w Sosnowcu
Dziś, dnia 14 bm. o godzjuja 7 wiecz. 

przedstawienie zakupione dla zespołów ro­
botniczych, świetna komedja M. Bałuckiego 
p.t. „GRUBE RYBY".

Jutro, dnja 15 bm. o godzinie 8.30 wiecz. 
Teatr miejski z Sosnowca gra w Strzemie­
szycach w sali kina ,.Paw", doekonałą ko­
medię S. Kiiedir.zyńskiego p.t. „ŻYCIE JEST 
SKOMPLIKOWANE* 4.

----- xx------
X AKADEMJA ŻAŁOBNA. Zarząd 
Stów, samopomocy społecznej kobiet 
odział w Sosnowcu zaprasza wszystkiie 
członkinie i sympatycaki na akademię 
żałobną ku czci Marszalka Piłsudskiego 
iw dniu 14 bm. o godz. 19 w lokalu, wła*  
sn-ym w Domu społecznym, ul. żytni*  
10, pokój nr. 17.
X PIĘKNA IMPREZA W DĄBROWIE 
W sobotę din. 16 bm. w safili „.Ogniska 
w Dąbrowie przy ul. Krótkiej 11 ode­
graną zostanie przez zespół NOK. z 
Flory arcywęsota sutuika pt.. ^Biabeka 
polityka* 4 w 3-oh aktach- Podczas 
Przerw sokokce wykonają tańce naro­
dowe krakowiaka i kujawiaka eokóii 
zaś wykonają ewtezenia na poręczach. 
Początek e godz. 19. Ceny wejścia: 30 
50 gr. i 1 zł. Po przedstawieniu odbę­
dzie *ię  zabawą tan^eżca dla członków 
i sympatyków.
X PORANEK W DĄBROWIE. Zwią­
zek pracy obywat. w Dąbiowie urządza 
w niedzielę dn.. 17 o g. 12-30 poranek 
w kin-ft ,3ai)ka“, z którego dochód zo­
stania przeznaczony na póJkólonje let­
nie dila diziech bezrobotnych. W ub. ro­
ku z półkólooij korżysitało 1'50 dzieci. W 
b. roku Związek pragnie rórwież urzą 
dzić pólkolonje conajmniej dla tak:ej 
liczby dzieci!, to też apeluje do społe­
czeństwa o przyjście z -pomocą i po­
parcie imprezy.
X KONCERT - OPERA Gimnazjum 
im. E- Plater w Sosnowcu urządza, dn. 
16 bm. o godz. 19 w a-ulli gimnazjum 
wieczór artystyczny z w^póiudziałem 
znąnyob na, terenie Zagłębia dyr. I. 
SłJrokowskiejJFiairyaazew^iej '(śpiew) i 
prof. Konserwatorium J. Cetnera (skrzy 
pce). W części drugiej wi eczoru wyko­
nają_ Ją nozenice gimnazjum. po-d- bat-ultą 
pro-f. A. Cichonia operę dziecięcą „Ta- 

kwtatów1-. Dochód iprzez-na-czanynieć . ______
d-a. kolonje letni1 ę. Bilety w cenie od zł.
1.— do zł. 2.— do nabycia w kanc^Wji
gimnazjum.
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KOSMETYKA NA CODZIEN!
Chcesz być piękną? — Poznaj siebie!

Tempo dzisiejszego życia jest wyczer­
pujące, i na to Diienia rady. Trudlno piy- 
®ąć przeciw prądowit, nie można też so- 
&ta pozwolić nia rolę biernego obse-nwa- 
^>ra, stojącego na boku i pr-zygllącfa|ją- 
*ego się *iwyścj|go-wii  praCy“ i — wy- 
Wilgom o pnaicę. Trzeba brać w- tem 
^'zystkietm udział, tirze ba podążać z itn.- 
®ymi a naiwert-, jeśli się uda, przed inny- 

i. ale... w drobnych sprawach codziem 
życia nie ®pie&zmy się!

Ukladajjimy nasze zajęcie i interesy 
^k, aby uniknąć zbytecznego nerwo­
wego pośpiechu, wpływającego zabój­
czo n-a nerwy, e te<m samem i oa urodę 
^an-i.

(Nastrój i stain nerwowy odlb:|je się w 
Wyrazie twarzy, a wyraz jest niemal że 
®ajiważniejszyni elemet<(tem urody. Twacz 

nieładna, ale ozdobiona miłym 
Wyrazem pogody i spokoju, robi sym- 
IPa!ycmniejsze wrażenie, ofż twarz o ry- 

h retgłufia unych i ładne,] cerze, -jile o 
dhmu-rncm mb rozdrażni o nem spojrze­
niu. Największe i nąta-tyitayczniej 
WaJiowainą usta nie zachwycą nikogo-, 
Jeśl będą nerwowo ściągn ęie, a po obu 
stro-nach kształtnego cioska żary ują się 
diwjie brózdy, znaanionmjące gorycz i 
®uęcz&nie.

Talk:e właśnie niepożądane ślady zo- 
^tatwia <i«a tiwarzy Paraj brak opanowania 
Hę: w ów, -brak spokojnego podejścia do 
większości spraw życia.

Są kobiety, które się zawsze śpieszą — 
®zy trzeba, czy nie — z ubieraniem. z 
■Jedzeń em, w pracy zawodowej i w do- 

nsiwet dąc na spacer, na wizytę, do 
ktlcia czy do teatru. Połykają nerwowo 
POfci k, gubią iw pośpiechu drobiazgi; 
Sonią uciekatjący tramwaj, ponieważ bez 
Względinie nie mogą czekać na uastęp- 
Uy. Każda robota w biurze, w szkole 
^y w domu jegt pilna, każdą sprawę 
^rzeba zaleitiwić cfitychimiast i — co g*Or-  
6ta! wszystkie jednocześnie, koniecznie 
dtziś, bo iinaczej sianie się to lub tamto. 
^yij>:zediza(ią myślami lóżne przykre 

ypadkij troszczą się o dalekie, niemi­
le r®eczy, które stać się mogą według 
^i'1] ada ohwija, a które przy odrobinie 
Oj ;inowa<nóa czępto możnaiby usunąć.

Pod wpływem takich myśli ut-rwaLa się 
$1rOgkainy wyraz twarzy, ruchy Pani 
Sdaiją się nieo*pa-nowa«.e,  pozbawione1 
®-cmonji« spokoju wdzięku, t.j. teg*'- ’- 
lw-z- st-kiego. co stanowi .niezbędny 
składnik szlachetnej i — co ciajważ- 

isze — trwałej urody. ,
A&biet kompletnie, ,^beznad'ziefj:nie‘’ 

^'•rydik-oh niema, są tylko zaniedbane, 
Rod względem zewnętrznym Iłuib we- 
.^ nętrznym, t. zn- w pracy n^d sobą. Je- 
^Yłtem skutecznym lekarstwem w :vm 
y- jt-nim wypadku są. samokrytycyzm 

autosugestia. dwa czynniki, gtające 
*®u-żą rolę w życiu kolbieiy. One porno- 

Pani dwrzec i rozwinąć w sobie

OSTATNI KRZYK MODY — 
to KAPELUSZE ZE SZKŁA
kj/ J '■ znów ma swoją sensację w dziedzinie 

W pogoni za nowością, jeden z wiel- 
salonów wyjadł na ekscentryczny po- 
wyrabiania szklanych kapeluszy. Czy 

taabyt .to kruchy atrybut nowej mody?

drobne choćby cechy, stanowiące wdizięk 
i u-rok danego typu, a zwalczyć to 
'wiszyeitlko, c<> jest niepotrizebnym bala­
stem, gonitwą za dniem jultnzejsJŁymi, 
który przecież i bez tego nieod>woł’a'laiiie 
o s wojej porze nadejdzie.

Trzdba ułożyć sobie życie tak, aby 
spokój, niasitrój dobroci i pogody ttały 
się podstawową cząstką iWzągó ?#&**  i 
wszystkich naszych prac i dążeń; każdy 
dzień musi być tak rozpifaraoitany^ aby

s-ę z rai-cze-m n/ie spóźniać. a Je i nie 
śpieszyć, aby unikać żbyteczc^go po­
drażnienia nerwowego i płynącego stąd 
narzekania ma ios, rozczuilenwa się nad 
sobą, pesymifzm.

Wtedy tyillko odsuniemy od siebie na 
dlaMcą — daleką metę wiele zmarszczek 
i brózd1, na które z czasem żadne gabi- 
oety kosmetyczne nta potrafią zjjąleźć 
rady.

E-zeł.

Majowe roboty w ogródku
Pielenie, motykowanie, nawożenie

W maju, po ciepły eh decstzczącih i po 
kiiiku słonecznych dniach, szybko zaetzy 
na-ją żeton ić się grządki wuirzyiwiniilka i 
rabaty kwiatowe pierw&zęa»i wchodami 
chwastów. Jeżeli odraziu energiez»)«e nie 
przystąpimy do ich tępienia, rOizjpMiią 
'ię Wiiikót-ce bujnie i ląk rozrosną, że 
zagłuszą rośliny hod-o-waine,. które gtło- 
izene' i zacieoiooę w młodości, n:e będią 

ijiufż mogły potem zdrowo się roawinąć 
i zapłonowa ć.

Po wysadzeniu więc ostaitnkSh rozsad, 
wchodzimy w nowy okres robót oigro- 
dbwyicih.

Praca pielenia, aby była skutoczmą, 
miusi być wykocua^a dokładnie i staran­
nie, w przeciwnym razie będzie to trud 
syzyfbw-y*  ■zniechęca/jący niefortuoniego 
o grud nika, a sakodJfwy clfla warzyw i 
•kwiatów, uprawianych w ogirodtzie.

Ne j lepi ej przystępować do pielenia po 
desziezu. k:edy ziemią jest rozmiękła' i 
ł&two deje się z niej wyciągnąć cały 
chwast wmałz z korzeniami. Często bo­
wiem bywa pC'pełniony ten błąd1, że zry­
wa się tylko zielony czulbek chwastu, 
pozostawiając naetkwcęty korzonek, z 
którego po \P^T'U dniąeih roślina znów o- 
draóta. Oczywiście, przy takiem piele­
niu, zanim się ukońctzy od-cWwtaszozanie 
ostatniej grządki, już pierwsze zró» się 
okryją zielenią chwastów i trawy.

Wyrwane chwasty nie mogą pozostać 
w grządce. Składu s.ję je małemj kupka­
mi na ścieżce, skąd po ukończeniu ro- 
i oty jednocześnie będą zebrane i usu­
nięte z ogrodu.

P<> opieleniiu aoskcnaOe zrobi spułchnic

KWIATY NA PIASKI
DZIEWANNA

„Gdzie rośnie dizieiwa-nna, tam bied­
na panna", mówi stare przysłowie, pod 
kreśllając przei to jałowość gruntów:, ca 
jakich ten kwiat najczęściej wyrasta- 
AJe właśnie skromne wymagania*  gta- 
' owe staiwiiają dziewac.nę <w rzędtzie ro­
ślin., polecainyich dtl-a słabo naiwożonych, 
piaszcłzystycih ogródków Zagłębia..

Ołziewamna dzika jest io smukła,, prze­
szło na met-r wy»oika roślina, kwiitnąca 
długim i sztywnym kłosem jaeno-żół- 
f.ydh kwiaitów. Zastama w ogrodzie, może 
stanowić ładne tło na rabacie pod mu- 
rem, ailbo też twonzyć wyko-ńczec-ie na 
bize®ach sikupitn krzewiastych. Ukraszo­
ne kwiaty dzikiej dtziewaniny stainio-wią 
cenny surowiec leczniczy, chęita.ię na- 
hyiwatoy przez zudairizy i apteki.

Oprócz dztawamny dzikiej, są jeszcze 
inne odmiany tej rośliny, bardziej oz­
dobne, ogrodowe.

Do nich maSeży dziewanna fenicka, 
byliwa kwitnąca fiolet owo - czerwone- 
mi klotami, sipecjailraie polecana*  do 
w-iększych grup na ttawni-kaich i klom­
bach. Ba>td*zo  wysoka, bo do trzech me­
trów dorastająca!, jest dziewanna Liba­
nu, o kiwiataćh żółtych, zebranych we 
wspaniałe wiechy. Nieco niższa, odimta­
na dziewan-ny greckiej, jest biatłolistna 
ikwiffin-ie dłuigo pięknem!. źoUitemi kwia­
tami. Prześliczna wiresacie jest dziewan­
na najiniżs-zą miedzia-no bairwna, o 
bardizio efektownych kłosach kwiato­
wych, w koiorze bronzu.

.Wezyistkie dziewanny mraoży się łat­

nie ziemi między' rośliinami małą niotycz- 
ką i'ub pazurkami amerykańsikiemi. Za­
bieg te«- ma na cellu uła-tiwienie dostępu 
powietrza- "igliąb rdHi„ co ma d'uiże zna­
czenie dilia jej jakości ora-z pnzenwannie 
parowania z gleby wilgoci, podsiąkają- 
eej tu z weirshwy doJuej, ku górze. To 
ostatnie je^t szczegó-Hnie ważne, gdyż 
jest peiwmetgjo rodżaju oszczędzaniem 
wilgoci ziemi — skłądnika, bez którego 
nieunofżliwą byłaby wegetacja nośŁin. 
Dlatego właściwie po każdym deszczu, 
kiedy ziemta nasyci się wodią, powinno 
s:ę przeprowadzać motykowanie, aby 
iząmaigazynpwać w gilębie „«i-a czarną 
godlzitnę‘‘ suszy ta nąturaftne z«|pa6y 
wilgoci.

A co robimy z wypieionemi chwasta­
mi? Najeży je złożyć .w- cienistym i za- 
ik-rytym kąc:e ogrodu, okryć ziemią i po- 
ziwólić dobrze przegnić! Zamienią się 
w żyzo.y kompost, którym na wiosnę 
-można będzie zasilić grządki w ogro- 
dizie.

Jeżeli natomiast ogródek jest niewtal- 
ki i chwastów będzie mało, lepiąj zużyt­
kować je jako nąwóz płyńmy. W tym 
cęflu zailewa. się je wodą w jakiejś becz­
ce lub -śnnem starem fiaiczynnu i pozwa­
la przefermentowiać. Potem, kiedy nie 
iwyidlziela się .już z cieczy piamai, dodamy 
szsuiCizneigo nawozu kaili-maigu i otrzyma­
nym w ten. sposób płynem podilowamy w 
czasie lata- truskawki, pomidory, ogór- 
kk ktzewy owocowe i kwiaty roczne 
i trwałe.

Ogrodnik.

wo z siewni, który przeprowadza się ab 
Ibo w ma-ju-, aiflbo w ostaltinich dtoiach 
lata. Drobnych o, a sionek przykrywać 
nie tirzebai, gdyż łatwo zasypie się je 
zbyt gjrubo ziemią i utrudni przez to 
kiełkowanie. Najlepiej siać na lekko 
wiligotffitą doskonaihe apuflichniotią grząd­
kę i zasiew przycisnąć deseczką.

Zbyt ziaigęszczone wschody natalży przer 
wiać, alby rośliny nta przeszkadzały so­
bie wnz*a.iemcue  wę : wznoście. Ponieważ 
dzieiwta-nny trwają ma tem eamem miejscu 
pinze-z szereg lat, trzeba więc zaśmiać zie­
mię pod niemi mą jesieni kompostem, ze- 
skrobkami z diroigi,, lub starym, zupeł­
nie przetrawionym newotzem.

Za. tę odrobinę «*t<arań  odlwidizięcizają 
się dziewanny sowicie bogactwem kwia­
tów i piękną posągową piotstaKą całych 
i ośliń.

Baczność, sadownicy!
Wediąg ,.Gaizetk: Rolraiczeij-1 Polskie­

go Radja. z dioi-a 26 kwietnia 1986 r. 
Państwowy Bank Rolny udzietać będzie 
pożyczek ma zakładanie sadów handlo­
wych. Pożyczki te md-zieilane są przy o- 
iprocęnltowanim 7p°/o <ne trzy łatą płatne 
*w czterech ratach. Iniformacje szczegó­
łowe w oddziałach Państwowego Banku 
RoCnego (najbliższy oddział P. B. R. 
dila Zagłębian 'Znajduje się w Katowi­
cach, hi. Pił&uidi;'kiego)

...CZŁOWIEK PRZYSTOSOWANY JEST Dfi 
PEWNEJ WALKI O BYT I JEŻELI, DZIĘKI 
POSIADANIU MAJĄTKU, MOŻE ZASPAKA­
JAĆ WSZYSrPKIE SWOJE KAPRYSY BEZ 
WYSIŁKU, SAM JUŻ BRAK WYSIŁKU W 
JEGO ŻYCIU POZBAWIA JE CZEGOŚ, CO 
JEST NIEZBĘDNYM SKŁADNIKIEM SZCZĘ 
ŚCIA. ’

B. RUSSELL ^Podbój szczęścia**.

Iistnłlirsiit Insi ieinhltit
W MHuANóWKU

W czasie od' 1 do 30 czerwice. — Ce®- 
t-rakna doświadczałina eracja jedwtabnicae 
w Midacówiku pod Warszaiwą organizuje 
instruktorki jednomiesięczny Kwis jed- 
w abnaictwai i hodowilj morwy.

Kurs obeljmuje wykłady teoretyczne 
i przedewszystkiem zajęcia praktyczne 
Słuchaicize sami hodują przydziellone i® 
partje jedwabnikóiw i prowadzą pieię- 
gcaeję moiwy, pod kierunkiem wykwa- 
i itfHk owaniych sił fachowych. Ponadto 
kurs obejamije szereg ówjezeń i dzie­
dziny konstrukcji sp^ętów do hodowii. 
Przyborów do hodwJli, anatomji jedwab 
o ika oraz z dziedziny metodyki pjaweaa- 
cia jedwabnie twa.

Kurs przeznaczony jest główwie dfe 
rnstaaktorów inMtyittuicji irOfoilczyeh!, sa­
morządowych i społecznych Otnaz osób.., 
które pragnęłyby pracować cad rozpo- 
wtsaeiehmieniem w knaju jedwabniettow.

Opłata za ku;rs eałomiesięczny wyno­
si żł. 20. Bliższych imformaojii udiziefe, 
Centr. łDośw. stacja jedwabnicza 'w Mii- 
Janówku, dokąd nfldeży zwracać eóę 
•piśmiennie.

Ochrona szparagami
N®, plantaicjaich szpairagów pojawia się 

w maju mucha szparagowa, której l«r- 
da drąży w pędach korytairze, powodu­
jąc ich usychanie lub igtaioie. Ponieważ 
mucha składa jaję&zlka wówczas, gdy 
szpairagi zaczymeją z ziemi wychodź, 
najskuteczniej jest ją zwalczać przez 
wtykanie do ziemi w tym okresie bia­
łych kołecżków, pokrytych u góry lepem 
na muchy. Skoro mucha szparagową u- 
rćądzie, żeby złożyć jajeczko, przyklei 
się do lepu i zginie. Oczywiście kołecz­
ki takie trzeba- zmiemiąć dość często i 
kon|tir:oilo*wać  stara lepu.

rHasło Ogr. R<4n.tf

Jii irotaii śnili! smnjl?
Już się ukazały na rynkach i w ski­

pach pierwsze szpamaigi. Wyborne to wa­
rzywo ma jedną zasadniczą wadę — 
trudiność dłuższego przechowywania w 
stanie świeżości. Parę dn»i można jed­
nak przetrzymać s^paipagi następującym 
sposobem: włożyć rozwiązany pęczek do 
gfliraianego garnka^ łebkami w dół i za*-  
lać mięką, zimną wodą tak wysoko, oby 
płyn zupełnie je .pokrył. Naczynie wy­
nieść na chłód1 i postawić w ciemnem 
miejscu — ma zimnie i bez światła oa*-  
wet w ciągu kiiilkra dńi nic nie st-a ■ ą 
na świeżości, aini na smatku.

Z kim siedzimy
PRZY STOLE

Oryginalny pomysł przyszedł d-o gło 
wy pewnej damie, która prowadzi t. 
zw. otwarty dom w Waszyngtonie i w 
salonach której zbiera się liczne towa­
rzystwo ze sfer elity amerykańskiej.

Otóż, aiby ułatwić swoim gościom 
poznanie się i rozmowę towarzyską, 
gospodyni poleciła na jednem z przy­
jęć położyć obok 'każdego nakrycia 
kartę, na której wydrukowane były 
wszystkie mogące zainteresować sąsia­
da dane o osobie, obok której siedział, 
a więc: czv iest to osoba zamężna, ka­
waler. czy żonaty, jakie tematy ją 
najbardziej interesują, z jakim kie­
runkiem i programem politycznym 
sympatyzuje, w co gra, czy interesuje 
■się bridgem etc. etc.

W ten sposób każdy^ był poimfo-rmo- 
óuiiv ° swoim sąsiedzie czy sąsiadce i 
\vsrćyd zaproszonych -gości zapanował 
oarazu ożywiony nastrój i rozmowa.

» jnaJazek ten nosi cechy bardzo no- 
w ocze s ne j, z r ac i c n a ’ i zowa nej ifcuh-uiry 
towarzyskiej i wątpić można, esy 
przyjmie się on na gruncie innym niż 
amerykański



„CZUWAJ" DODATEK HARCERSKI

Z PIERWSZEJ OSADY SKAUTOWEJ 
R. 1916 W MICHAŁOWICACH

ny i Up. Przeszkodził nam trochę kJIt- 
kułgod®in|ny deszcz, który uniernchomdlł 
dwa zastępy, chowając je do namriótiu 
i szałasai. Nieszczęsny zastęp służbowy 
mus ał dfl.a tych deflfkattnisiófw szykować

obiad i koiaciję. Rapout — odśpiewanie 
Roty — i o godiz. 21.30 poaldśmy spać, 
nde przeczni/wiadjąc, jak przykra będzie 
difa c«s drtUgtó' noc w obozie

H.
Póbwflka o 6 nuno (<Łu. 2 lipca 1916 

aasŁioczyia nae. Zdziwieni . oszoło­
mieni paitffzy<l'ś(my ma siebie: — gdzie 
Jesteśmy! — co to za stodoła? co to za 

rowaccbraine oaolkoło?!.., »•— Z ra- 
dścią UK|pzytonin-iiśmy sóbie, że jesteś­
my .w nnaćąrtku pt>. Binkow&ki oh. Midua- 
iow-icaich, k że czeka nas k'Tka tygodni 
obozowania w lesie wśród najmilszych 
druhów z Poltdciefl Oigainizacja Skauto­
wej. Wyfciegł&zy ne podwórze Eol warcz 
oe obiegliśmy pompę. Po ąibliuicja-cih i 
śniadaniu ze wspólnych zapasów, nas-tą- 
pii wymarsz do kościoła w sąsiedniej 
iwfei Soldow e, a po powrocie —- odipo- 
■czynak w stodołach.

Stefan Pawiak, Bodek Sujkowski, Ta­
dek Wętgrzfcckj i j-a. «waasowąn<i do 
doraan^.i godności kucharzy, wykopałaś 
my na puc.wcTzu kuchnię połową j przy 
gotowiśmy obed dla całej gromady.

Po posiłku, komendami Kazik Kerz- 
kowski, zebrał męską część plutonu w 
stodole łjakoże był wielki żar), w krót­
kich słowach skreślił istotę, za dacia i 
wacwtk mającej się zawiązać „osady0 
(wreszcie polecił wyibrać trzech zastę­
powych, którzyby wtra-z z nim prowadzi­
li prącę skautowe przez cały czas jej 
tow&ńa. Zaetępowymi zoc^aili: Mietek 
Węgrzeoki (jednocześni podarł;
osady); Heniek Woliński („Śmiertika0’ 
jedaoocześiniie skarbnik osady) i Józek 
Pieczyński GPiecanik”). Po wyborze 
icŁ zastępców i wyznaczeniu przez ko- 
tnend-an/te, kto i z jakim numerem ma. 
należeć do każdego zastępu*  ©kład przed 
•la wiał ®ię. jak uastępuje:

I zastęp: M, Węgrzecki (5 D.), B. Sujkow­
ski fl« B.X M. Taliko-Porzooki (5521 D.). 
St. Pawkiś (4 Głn.), St. Stankiewicz (2112 
DJ *k  T. B^aik-Rybowiski (1135 G.), Wł. Mi 
sWowski (1,121 G.).

12 zastęp: H. Wolińśkj (1 B.) **)„  L. Behłow 
eka (M G.), T. Węgrzeckj (1221 D.), Wł Łu­
kaszewicz 1251 D.)_ St. Żabicki (1132 D.), St. 
Pieczyński (1121 Sa.), Cz. Datneoki (? D).

10 zastęp: J. Pi eczyński (1 Sa), J. Sucho- 
nzawafci (12 DA A. GąaioTOwski (11 Sa), Si. 
R-udżki (Mil D.) **),  M. Gawęda (1222 D.)> 
Szkooter (21215 S.), (później Z. Buirhandi).

Po Łyna podiziiale zaibnałśmy rynsztu­
nek i wyruez.yil:śmy do wu n« miej&ce 
przeznaczone pod obóz. Koleżanki zo­
stały we dworze, alby naizajnirz iść do 
Cieszków — w»i, oddalonej od Micha- 
iooric o 6 km., a należącej de hraita 
doredaica micha łowickiego.

Przyszedłszy na' miejsce, byliśmy o- 
reaą^wani idealmemi warunkami topo- 
grWioznemi. Nasza polana sTanowila 
jaflriby atopiek o lekkim spadku na stro 
mysn moku wąjwoau. Z trzech stron o- 
kaW ją los świerkowy, a z ozwaint-ej— 
dro&a leśna, za którą terem, opadał pod 
loąfem 45 stopni ku strumykowi i łącz­
ce. Przecuwłegły stok wąiwoziu>. łagod- 
noąjffzy, porastała gęstwina, 40-leWego 
We sadzonego. O pięćdziesiąt kroków’ 
ind przyszłego oboma strumień wpadał do 
BŁatwo, za którym rozciągała się rozległa 
łąka. Nawjpr<*t  zaś naszej polamiki, po 
drugiej etronie strumyka, biło źródło.

Karoaowanie terenu pod namiot i 
szałas, wyrąbywanie widełek do idh 
^monitowania, budowa szałasu, rozpię­
ci*  inamóońu i tp. roboty zajęły nam ca­
ły wieczór. Pó wieczerzy położyliśmy 
mę spać o godz. 22.

Pobudika o 6 i wypędzić n*as  iw s^pO- 
jedh bardzo zredukowanych nad stru­
mień, gdzie zmyliśmy z siebie „osad 
DOcy1*.  Potem wokół stawu na łąkę, 
gdzie kcmeindtainit ustawił kolumnę ówi- 
ęzebną i przeioM z jjjainą szeregiem 
Jbbcig“ owite zeinia oddechowe, wypręiż- 
ne, wośne. Po powrocie do oiboziu, n,a- 
snąpóło ubieranie się. konsumcja śmia- 
<łania i kon-tyrnuo wanie prac pnzy za­
kładaniu obozu: kopanie i urządzanie 
spiżarni w stromej ścianie wąwozu, bu­
dową szałasu na narzędzie, monitowane 
«to4u. wykańczanie kuch*ni,  roboty ni- 
wdŁacyón e, 'układani: e schodków na 
ścieżce dó $tr urny (kat, żbieraoie i ukła- 
dflaiae chrósitiu, kopań e i budowa, lątiry-

*) .jDziadek", zaibjty później prze? Aui^trja- 
ków.

*♦) Poie«k w rokm W20.

Przed uroczystościami Ćwierćwiecza
Komunikat komisji odznaczeń

Komumikątem L. 3 komisja nadołai 
oJizmakę ,^5-flec< a“ wysokim protekto­
rom urocz y=tośei jubilewszowyc-Ł Cho- 
rągiwii zagłęb io*wfckiej : wojetwodziie kSe- 
leckiemu dr. Władysławowi Dziadoszo­
wi,p rzewodniczącemu ZHP wojewo­
dzie śląskiemu dr. Michałowi Grażyń­
skiemu, kuratorowi edkoiin^mu Mar ja- 
nowi Godeckiemu, J,- E Ancypasterzo- 
wi djece.zji ezęstoehoiw^k^ k£. bisku­
powi dr. Teodorowi Kubinie, organiza­
torowi pierwszych dnużyiui zagHębiow- 
skldhi, pierwgiZemu komenidąiDitowi okrę­
gu, dyr. Kazimierzowi Kierz/cowskicmu.

Komunikatem L. 4 nadńmo odznakę 
»

,,25-flieęjią pp.: Red. Arnoldowi Stefanowi 
‘sjąc|i|jcie Boxśe Józefowi, ebairościmie 
Boxowej Eleonorze, hm. Borowieckie­
mu Tadeuszowi, Bi/nerow8kie®iu Bro- 
nisławowi, kier. BHch^rskiemn Czesła­
wowi, Burskiemu Janowi, płk. Bufo­
rowi Kazimierzowi, Casai-zowi Stanisła­
wowi, Climurskiej - Stefańskiej Marji, 
Cieplińskiemu Stefanowi, red. Ćwierko- 
wi Konstantemu, Dłubakcrw/ Stanfeła- 
iwowi, Domańskiemu Pawłowi, Długo. 
Szowtkńej Kaźmierze, Drożdżowi Lon­
ginowi, Dudzie Franciszkowi, Fidziń 
skemu Adamowi, ks. dziefc. Goli Fran- 
tfozkowB, ks. Gry glewicaowi Francisz­
kowi.

Przyrzeczenie „Czterdziestki”
w Ząbkowicach

W sobotę harcerze ząbkowiccy prze- 
żywiaflli chiwiŁe. które <na długo w pamię­
ci ich pozostaną. O godz. 18 zgroma­
dziły się przed szkołą p. Taeieckiego 
tr^y drużyny: miejscowa harcerek i
haircerzy onae przybyłe z GołonOga 59 
z. ze sztandiarean.

Po raporcie odebranym przez komen­
danta hufca dąbrowskiego, wyru6izyla 
długa kolumna w s^yku hairceriskm do 
miejscioweigo kościcki na majowe nabo­
żeństwo. Na zakończenie modłów, zgro- 
madzone drużyny odśpiewały modlitwę 
'harcerską i opuściiiwsay gwiąitynię zwró­
ciły krok w kierunku lasm, przechodzą: 
uilice Ząbkowic przy dźwiękach trąiHkf 
i pieśni hancer^kidh, w otoczeniu licz-

Bjtirt iiSiMrń taerskith
IX) STANÓW ZJEDNOCZONYCH

W liipcu r.b. udaje się do Stanów 
Zjednoczonych A. P. okrętem „Pitfeuid1- 
ski*  wycieczka Ziwiątzku Hainceieitiwa 
Polskiego, w gkliad której wchodzi 19 
irasi-rnktorćw oraz 5 imsitiuiktoreik haircer- 
skich, delegowanych przez wszystkie 
choirągiwte harcerskie. Instruktorzy w 
czasie dmiumdesdęcznego pobytou w Sta­
nach Zjed'nOczonych A. P. ziwiedżą 
WaBzyngtom; gdzie złożą ofiąjallłne wi­
zyty władzom państwowym amerykań­
skim i władzom skaiwtintgiu amerykań- 
ekego, udadzą się do większych środo­
wisk emigracji pólWkieij w pienwsizym 
rzędzie do Chicaigo. awiedizą ełymgą 
szkołę instruktorską harcenstiwia Związ­
ku Narodowego Po^kego w Cambriid1- 
ge Spricige Pa> i kdl

sytm-nyich rzesz rodz-icówi, przyjaciół i 
patyków.

Przygotowane ogmisko zapaliły 
nie wodza, hufca i opiekuna difuiżyw-y. 
W olbrzymim ezworoboku stanęły, dru­
żyny, kandydaci do przyrzeczenia i 
goście. Uderza płomień ogniska, do ma­
jących przyrzekać pizemawia- serdecz­
nie opiekani dru&yny — inż. A. Choj­
nacki.

Skoled do szeregu zwiaica się z ape­
lem przedstawiciel' ijustir^lk/torów hułk-a 
i przed wyiciągnięite zaśtępy jąwi się 
]X)OŁct sztatnidaTOwy. Pada krótlka ko- 
meinda i — iota przyrzeczenia kiadzie 
się na sztandar.

„M-am szczerą 'W<o1ę...a
Dalekie echo zda 6 ę powtarza, leśnym 

ostępom .głową przysięgli tej piętłn.as-tki. 
Po dekoraęji krzyżami hąroerekiemi wy­
głasza przemówienie do wszystkich 
zgromadzonych harc-miśtrz, prof. St.: 
Piotrowski,

IMówi; o celach harcerstiwe. o wspólnej 
rAjęzi młodych ze stsu-rszym^ o służbie 
dobremu... A potem deklamują harcer­
ki i harcerze, rodega s:ę pieśń o rado- 
enem haincerskim rapsodzie.

Plrzemaiwią jesziCz® przybyły w mię- 
dzyczesie miejscowy Jcs. proboszcz i 
na zakończeni e tiworszy się krąg olbrzy- 
mii, spleciony z dłoni wszysitkich zębina - 
•ny»h... W niebo zasnute chmurami pły- 
nfie harcerską, modOliitiwa wieczorna 
pożelgtnailrne — Cz.uiwaj 1

Jakże -nie cieszyć się z powitania nO- 
'węgio środowiska harcorskiigeo. Przecież 
Ząjblkoiwce miiąly ongiś b. Hcaną i sfdńą 
drużynę, posiad-aóącą śheany własny 
fżtandar d inwentarz bogaty.

Jak wadzimy, nać tradycja się wiiąjźe.

Wieści z będzińskiego
hufca harcerek

Zgodnie z jtubileuśzowem hasłem, 
przyjętem przez wszystkie żeńskie 
drużyny harcerskie w Zagłębiu, wyru 
szyły także harcerki będzińskiego huif 
ea na „Zdobywanie przyjaciół4'.

W drużynach rozpoczęto harcerskie 
gry. I we wszystkich środowiskach — 
w Będzinie, Łagiszy, Grodź&u, Czela­
dzi, Gzichowie i Saturnie zapanował 
niemały ruch pośród harcerek.

W dniu św. Jerzego, który jest ry­
cerskim patronem harcerskiej młodzie 
ży, zgromadziły się drużyny w kościo­
łach, a po wysłuchaniu mszy św. z p:e 
śnią radosną i pogodą, urządzały swo­
je zbiórki, obchody, uroczystości świę- 
tojerskie. Niejednokrotnie zaproszo­
no na nie Koto Przyjaciół Harcer­
stwa i rodziców harcerek.

Najczęściej ipodczas' gawęd omawia 
no pracę drużyn, kreślono programy 
tej pracy i jej wytyczne. Wszystkie 
drużyny prace tę zaczęły dobrym n- 
ezjjmkiem. Więksaość drużyn zajęła

dło-

Poczta skautowa
(Z serji: Na wtettotej riróbśe).

Przyszedł list nocą, hot emy tak dotej. 
której się pono umysł doSiasy-i
Wróg - by go najjwwł pismem buniowulczyiB 
I spokój douMi zamącił i abwraył.
List przyszedł... słowa podniety i wiary —» 
Gonjec zawrócił i w mroku anrikł szarytn. ' 
Napróżno w gniewie ołówek cerazona 
Sauka przewiny — mjota się i zżyma... 
. ..Martika pisała Ifet do eyna wozoraj
Że, gdy iść pragoje — ona go uje wstrzyma— 
Tam - brat do brała przed bojem wyśnio­

nym.
Któe ?<bromawia szukać za kondorem.
I w kaiżdą porę przez lotną damżymę
Pędzą do braoj n iewidziałne w jej
By płomień buntu n»e zagaisł, nie pr?' chł 
Aby potężnie uderzył w godzinę,
Gdy tą czekam ą, cza równą literą
Przyjdizie deć hasło przyszłym boba terom.

WITEź
harcerz Chor. Zagł

......................................... ...... . nim iiiiwimbiimm—W

Harcerze w Wolbromiu
Nareszcje Wolbrom dał o sobie znać. Har­

cerstwo tutejisze pomnaża się i krzepnie or­
ganizacyjnie. Do istniejącej tu odawna dru­
żyny żeńskiej przybywa drużyna męska, z«- 
Łożona przy szkodę powszechniej nr. 1. Za­
wiązek tej drużyny powstał d®ięki zaibiegom 
dha W. Biernackiego, neuczyciieU przy tejże 
szkole. Drużyna liczy obecnie 36 człionków, 
a drużyno w Aim jest sam organizator d-h 
Biernacki.

Aby przyjść z pomocą pożytecznej organi­
zacji młodzieży, społeczeństwo Wolbromia w 
dnini 18 kwietnia na zebraniu w lolka-lu szko­
ły powisziechnej n.r. 1 powołaki dio życia Koło 
przyjaciół harcerstwa. Do zarządu Koła we­
szli obywatele tątejiszegc miasta, zmami z o- 
fiarnej pracy piiaetujący poważne (stanowi­
ska: b harcerz, sekretarz gm. Dlużec p. 
Hafdit, jako prezes kole; p. Adam Niepsuj, 
. c-kretarz sądu grodzkiego — jaiko sek.reta.nz; 
p. Stanisiawa KailLuaka — skarbniczka oraiz 
jako członkowie zatnządu: diruh Wincenty 
Biernacki, ■druchma WiładyTeiwa WaniCkową, 
drużynowa żeńskiej drużyny, p Władysław 
Haberko, sekretarz zarządu miejskiego, p. 
Anrtonśna Ożo żarnika i kjerowniik szkól y p. 
luljan Pałczyński. Na kapelana powołano ks. 
Wojciecha Pedirycza. Komjeję rewirzyjraą sta­
nowią pp.: S»t. Dulska, Wacław Chwastek i 
Jan Rogafllski,

Hanerze aiisty it M
PRZYBĘDĄ DO KRAJU

W iiptii przybędzie do Paitki wiel­
ka wycieczka harce: zy poiskich ze
Stanów Zjed'moczonych A. P. Uczestni­
cy wycieczki wy/jadą z Nowego Jorku 
w dniu 1 Kpca okrętem .yBłatory”, do 
Gdyini: przybędą w dniu 10 lipca rb. 
Harcerze polscy z Ameryki odbędą dwu­
tygodniowy objtiizd kraju, poezem w 
dniu 25 łipcą udadzą s ę na kur6 prze' 
szkoLeniowy do oboztu harcerskiego 
Górkach Wieilkich (Górny Sląłk).
t Po trzytygodniowym pobycie w obozie 
rozjadą się do swych rodzin, zamieś®' 
kałych w Polsce, następnie u dniu 25 
sierpnia r.b. wyjadą do Ameryki-

się rodzinami bezrobotnych — w Gzi- 
cho-wie, w Grodżcu. Drużyna w Ła- 
riiszy urządziła 2 godzinną zabawę dl u 
zebranych przez harcerki dzieci, zo 
skromnym podwieczorkiem, a Gro­
dziec zabawiał zuchy. ..Kra-s-noludki” 
z Grodźca przesyłają także do nas wie 
ści o własnych Sfposotbach „Zdobywa­
nia Przyjaciół11. I to jeden z zuchów 
o-powiada: „Druchno pod górkę, koło 
kościoła ciągnie wózek z butelkami 
•taki zmęczony człowiek**  — ziuchy wra 
caj<- ze szkoły — „Jak tu nie pomóż, 
kiedy wózek ani rusz 6ię posuwać. Po­
pychamy, a zaraz lżej człowiekowi, a 
on się tylko obejrzał, uśmiechnął i 
ciągnął wózek prędko pod górkę. Pó­
źniej się jeszcze raz uśmiechnął i bar 
dzo dziękował. JLudzie się do nas u-

Kronika Harcerska
^SIEDEMDZIESIĄTAPIĄTA4*.  W ni dziełc 

dnia 3 bm. 75 ZDI1 wizjęła udział we inszY 
śwM poczean w szkole nr. 2 odbyła sję skro*  
mn-ai uroczyi-teść. Killkunaiętu chłopców złóż'" 
lo na ręce hm. St. Piotirow&kiego przyrzecze­
nie harcerskie. Udział w uroczystości -wziv 
•kierowinjlk szkoły p. Auguetym. Na marginę' 
5ie nadmionić należy, że 75 Z. rozwija sic 
dzięki solidnej współpracy dtrużynowego db 
Madeja i rady dirtiżymy z opiekunem dh W. 
Grzamką.

..śWILNOJKRSKIE OGNISKO* 4 W niedaie- 
ię wieczorem w lesie zagórskim przy haT' 
cerekiiem ognisku zgromadziła się DwTudai*'  
sitka ' krąg st. harc. „Razem**  oraz dwa 
'•fępv z ..Kamienicy". Gawędę wygłosił 
Włóczykij Jur. ..Chcemy budować Polskę * 
stylu harcerskim**  — oto główna myśl g3/ 
w ęd j. Następnie na ręce kmdt Chor, hm J°' 
ze£a Brzezińskiego złożyło przyrzeczenie ha'1’' 
cerekie d'wu oafotników kręgu »t. harc. ..R**  
zem‘* i jedenastu Dwiudeiestaków. Wriżen^ 
z tego ognils-ka pozostaną na dirago w serc*#  
tvch, którzy złożyłj przyrzeczenie haro^' 
'kie. My witamy ich w naszych sze.rega^ 
życząc im, by wnie^j do naszej *pracv  no^ 
siły!

„CMLKUStKIiE^. Członek ^wydziału drużyn 
Chor. Zagl. dh Zb. Małcustz przeprowa*̂^  
wjzyitację w Pilicy i Ogrodząeńcu. Zawią^ 
drużyn pracują nieu^orzej. Brak wyszkol 
nych drużynowych. Hufiec olkwśkj nwiri 
s<zyć na wieś!

..NIESlPODZlANiKA" DłŁAMAT K H. 
STWOROWSKIEGO. Krąg st. ha.. ' W Dłhbrr>wi^ C.'.rn AM.-,*  •.U/JU i_4iazie się no n<as u- ;/ r“—‘ ** i F

śmiech^ i m6wili: to e, te zuthy -
dziewczynka. Zaraz nat, poznać, bo oho 25-lecia. twórczości, K. H. Bo*twor< >■**&**-----j—ucuo . mu, CUIV 
dzimy w czerwonych cząpeozkaoh no i 
ekmeczika mamy i gwiazdki^.,.

na‘jizma'koinditttswgo dratnbalfruąga -AskJetfJ' 
Krąg stera sję, dokłada wrzx:?'.k.asił. 

^anąć na wysokości nadania KoijjąfW:
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PRZERWANIE STRAJKU
NA ROBOTACH PUBLICZNYCH W SOSNOWCU

zbiorowej. Dotychczas obowiązywały 
umowy indywidualne. Naskutek za- 

mieszycach wynikł zatarg między dy- targu robot 
rekcją fabryki a robotnikami na tle godziny. W

W .ub. poniedziałek, jak jiuż dono­
siliśmy wybuch® w Sosnowcu strajk 
robotników, zatrudnionych na robo­
tach publicznych, finansowanych przez 
Fundusz Pracy.

Strajkujący wysunęli żądania pod­
wyższenia stawek dziennych oraz 
zwiększenia liczby dni pracy w tygod­
niu. Pozatem bezrobotni, korzystający 
z akcji doraźnej Wrócili się o znie­
sienie przymusu odpracowywania wy­
dawanych im zasiłków.

W ub. poniedziałek delegacja beźró 
•botnych i strajkujących przyjęta zo­
stała przez wiceprezydenta Ałmstaedta, 
który oświadczył im, że miasto nie 
może zmienić stawek, bowiem ustala­
nie wysokości zarobków leży w kom­
petencji Funduszu Pracy, który finan­
suje roboty.

'W związku ze strajkiem przybył 
do Sosnowca dyrektor wojewódzkiego 
biura funduszu Pracy w Kielcach p. 
Piwowoński j wspólnie z prezydentem 
miasta P- Kaczkowskim, który powró­
cił z urlopu, wiceprezydentem p. Alm- 
staedtem i kierownikiem ekspozytury 
Funduszu Pracy w Sosnowcu p. Maje­
rem odbył wczoraj w Ratuszu dłuż­
szą konferencję z delegacją strajku­
jących i bezrobotnvch.

Przed Ratuszem zgromadzili się 
strajkujący i bezrobotni, w liczbie o- 
koło 400 osób, którzy oczekiwali wyni­
ków konferencji.

Delegacja, po dłuższem porozumie­
waniu się przedstawiła następujące po­
stulaty, różniące się znacznie od wy­
suniętych poprzednio: wynagrodzenia 
3 zł. 30 gr. za dniówkę, bez wzglądu 

dni pracy w tygodniu, zwięk 
' zatrudnionych przy ro- 

zrównania płac

ZATARG O PLACE
W fabryce „Superfosfato w Strze-

żądań robotników o zawarcie umowy

targŁ robotnicy przerwali pracę na 5 
"r sprawie likwidacji zatargu 

mterwenjiował wczoraj insp. Rychłow- 
ski.

ćzaTgm
ZAPACHU
UPAJA' 
e.GzoTvc2nA
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Roboty kanalizacyjne w Będzinie 
rozpoczęte zostaną w przyszłym tygodniu 
Jak już w swoim czasie donosiliśmy

Będzin otrzyma! m. in. z Funduszu 
Pracy pożyczkę na roboty kanalizacyj­
ne. Ostatnio przyznano miastu pożycz 
kę materjałową, w postaci rur kana­
lizacyjnych.

Zarząd miejski rozpisał konkurs na 
róbóty kanalizacyjne, a obecnie roz­
patrywane są oferty.

Po rozpatrzeniu ofert Magistrat po­
wierzy roboty przedsiębiorstwu, które 
zaoferuje najdogodniejsze warunki W

przyszłym tygodniu rozpoczęte zosta­
ną już roboty.

W pierwszym rzędzie rozpcczęfe zo- 
,-taną roboty kanalizacyjne na ulicy 
Sienkiewicza, częściowo na ulicy Kra­
kowskiej i Mostowej (więzienie i re­
miza tramwajowa).

Niezależnie od tego, Magistrat bę­
dzie prowadził drobne roboty kanali­
zacyjne we własnym zakresie.

iPrzr robotach kanalizacyjnych znaj 
dzie -"-arę około 50 bezrobotnych.

ta więzienia, z pozbawieniem praw 
na lat 5. /

Karę, na zasadzie amnewji, zumiej" 
szono skazanemu do połowy.

na 
szenia 
botach ----- .
kobiet, które wykonują robotę .taką 
jak mężczyźni, z płacami robotników, 
znieoienia przymusu odpracowywania 
zasiłków z akcji doraźnej i in.

W wyniku konferencji uwzględnio 
no niektóre postulaty, m. in. sprawę 
podwyższenia .pałc kobiet, co zaś do 
podwyższenia zarobków dziennych, do 
5 zi. 30 gr., dyr. Piwowoński przy; 
rzekł poruszyć tę sprawę w dyrekcji 
Funduszu Pracy jeszcze w b. tygodniu 

Wyniki konferencji delegaci zako­
munikowali zebranym przed Ratu­
szem,

Strajkujący postanowili strajk przer 
wać i w dniu dzisiejszym przystąpić 
do pracy. Zastrzeżono jednak aby do 
wtorku by® zakomunikowany im wy­
nik interwencji dyr. Piwowońskiego w 
dyrekcji Funduszu Pracy.

Około godz. 3 popoł. zebrani przed 
Ratuszem spokojnie rozeszli śię

OKUPACYJNY STRAJK 
W BĘDZINIE

W ub. wtorek zastrajkowali robot­
nicy fabryki „Metalpol“ w Będzinie. 
Na 28 zatrudnionych porzuciło pracę 
25 robotników. Strajkujący pozostają 
w fabryce. Strajk wybuchł naskutek 
zwolnaenia z pracy jednego z robotni­
ków.

Strajkujący zwrócili się o inter­
wencję do Inspektoratu pracy.

Tragiczna śmierć robotnika
w bieda-szybie

Bezrobotni, zatrudnieni przy wydo­
bywaniu węgla z bieda-szybów, rózsia 
nych gęsto na terenie całego Zagłębia 
Dąbrowskiego narażeni są w każdej 
chwali na utratę życia łub kalectwo.

Nieszczęśliwe wypadki zdarzają się 
bardzo często i wiele osób straciło już 
życie.

Wczoraj Pad ranem znów wydarzył 
się tragiczny 'wypadek, którego ofiarą 
padł 39-letni Leopold Starćzynowski, 
Zamieszkały w Zagórzu, w domu No­
waka.

Starćzynowski z kilkoma innymi

bezrobotnymi eksploatował jeden z szy 
bików w Zagórzu. Wczoraj nad ranem 
gdy- Starćzynowski znajdował się na 
dole, oberwał się wielki kamień, ude­
rzając go w głowę.

Starćzynowski, z rozbitą głową, 
oadł nieprzytomny na dno szybu. Nie­
szczęśliwego wydobyto na powierz­
chnię, wszelka pomoc okazała się jed­
nak zbędna, bowiem nieszczęśliwy po­
niósł na miejscu śmierć.

Zwłoki tragicznie zmarłego Starczy- 
nówskiego przewieziono d‘o kostnicy.

Grzeszołski zostanie
W WIĘZIENIU PIOTRKOWSKIEM
Skazany na karę dożywotniego wię- 

ziemia hohater głośnego procesu truto- 
cielskiego Paweł Gezeszofeki zabiegał, 
jak donieśliśmy, o przewieaerwe z »ię*.  
Sienią w Piotrkowie dó jednego z zatóe 
■dów karnych w Warszawie.

Władze sądowe, prośbę tę odrzuciły i 
Grzeszofeki przewieziony będzie do wie 
ziania warszawskiego dopiero po wyz- 
uaczeńm rozprawy w stołecznym sadzie 
apelacyjnym.

ZBIÓRKA PODOFICERÓW REZ. 
STRZEMIESZYCACH W. odbędzie 
dzisiaj o godz. 19 w lokain własnym 
zbiórce omówiona zostanie sprawa

ZMIANA ADRESU
POLSKIEGO ZWIĄZKU WYDAWCÓW 

DZIENNIKÓW i CZASOPISM.
. Z dniem 1 maja 1936 r. biuro Polskiego 
Związku Wydawców Dzienników j Czaso- 
Pism zostało przemiasione do nowego lokalu 
Przy ul. Zgoda 8 m. 4 w Warszawie.

Obecno telefony
268455 _ Dyrektor,
„ „ — Sekretariat i budhajitorja, 

541-00 — Vzce-DyMtóor,
540-00 — Referat ogólny i eekretorjat 

Jkasy".
640-06 — Referat, praiwny.

X ZARZĄD ZW. B. OCHOTNIKÓW 
W STRZEMIESZYCACH W. zawiada­
mia swych członków, że dn. 16 bm. o 
8°dz. 19 zostaną podpisane nowe dekia- 
■,a<tje członkowskie, kitóre detegait od- 
('ziału p. Fe®ks Skupień zawiezie din. 1S 
tn>. do Warszawy. Tegoż dinia odbędzie 
‘ię przejęcie lokalu Zwązku. .w kto- 

dewniej mieściło się Koło LOPP.

& Z SALI SĄDOWEJ S
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Bestjalski napad na żebraczkę
Na wokandzie Sądu Okręgowego w 

Sosnowcu znalazła się sprawa, rzuca­
jąca smutne światło na coraz bardziej 
szerzącą się przestępczość wśród lud­
ności wiejskiej.

Przed rokiem do drzwi mieszkania 
gospodarza, Jana Rogoża (wieś Prze- 
gima, pow. Olkuski) zapukała żebracz 
ka, Marianna Gajewczykowa, prosząc 
o udzielenie noolegu.

Rogoż, acz niechętnie, wpuścił do 
izby staruszkę, wskazując jej wolny 
kąt w izbie.

Żebrac-zka. przed udaniem się na spo­
czynek, rozwinęła tobołek, wyjęła zeń 
garść drobnej monety i zaczęła liczyć.

Na widok pieniędzy, wieśniakowi 
zaświeciły się Oczy i postanowił o-,

brabować żebraczkę. Skoro staruszka 
ipuścła rano zagrodę, udał się za nią, 
uderzy! ją kamieniem w głowę, prze­
wrócił na ziemię, i zabrał jej 
skromne oszczędności w sumie 6 zl. 
25 gr. Po dokonaniu rabunku Rogoż 
powrócił do domu.

Staruszka, odzyskawszy przytomność 
udała się do najbliższego posterunku 
policji, gdzie z płaczem Zameldowała 
o niezwykłej przygodzie, jaka ją spot­
kała.

Ponieważ wskazała ona policji dom 
wieśniaka, który ją obrabował z pie­
niędzy, Rogoża aresztowano, a wczo­
raj staną! on przed sądem.

Za dokonanie ńaipadu rabunkowego 
śąd skażał chciwego wieśniaka na 2 la-

X 
w 
się 
Na 
wzięcia uń*ziaiu  w uroczystości poświę­
cenia fcztaindaJu Koła w Ząbkowicach, 
oraz tłel^go^aaiie przed*ta^itcieli  u*  
zjazd Okręgu. Jako delegaci pojadą pp. 
L. Pockoweki — prezes, J. Sie^recki — 
komendant i Żołna. Wyjaizd do Zą/bko- 
wric nastąpi w <dń. 1? bm. o
godz. 7.47 raino.
X POŚWIĘCENIE SZTAlNDARU 
SZKOLNEGO. W 6iedniiokla©ou ej szko 
ie powsz. nr- 4 an. T. Czeskiego w So- 
snówcu odbędzie się dnia 17 ban. poświę 
cenie szt aindaru szkole ego z następuj-ą- 
cytn programem, uroczystości: ó gódz. 9 
zbiórka w gmachu szkotavm. godz. 9.20 
•wymarez dó kościoła, godz. 9.30 poświę­
cenie 6»tegidani i uroczyste nahoźeń- 
sjwo, powrót do szkoły, defilada ucz­
niów przed sztandarem, wręczenie sz4an 
clamu chorążemu, wfcr.ja-nie gwoźdlzś i 
wpisywanie się do kśęigi pamiątkowej.
X PODZIĘKOWANIE. Serdeczne po­
dziękowanie przewodnicząc0!] p. inż. 
Krajewskiej ć zarządowi Związku pań 
domu w Soeno^cu za zorganizćwa-me 
kuT6.u gotowania przy szkole a»(#odo- 
wejl, u3. Karpacka 2 składają ku-ś-^ki.
X OFICEROWIE I PODCHORĄzÓ. 
WIE REZERWY. Zarząd Koła ZOR * 
Sosnowcu podaje do wiadomości, ż 
zgłoszenia do Zwrąziku przyjmuje i u- 
dziela wyczerpujących informacji sekre 
tacz Kola por. tez. M. Korzeniowski 
(księgarnia ,.Potonija'“ Halę Rozwoju 
tei. 5-56) ■codziennie od godz. 9 do 19

ZAGŁĘBIE WĘGLOWE
przoduje w ofiarności na rzecz spraw morskich

W niedzielę, dnia 10 maja b.r. od*  
by® się w Katowicach doroczny Okrę­
gowy zjazd delegatów ŁMK z.udzia- 
łem przedstawicieli Zarządu głównego 
pp. kmdr. K. Kory tow-kiego i W. Bu- 
bl owakiego oraz członków ustępujące 
gó Zarządu okręgu z prezesem p. wi­
cewojewodą drem T. Salónim na czele, 
pozatem prezesów obwodów powiato­
wych, w końcu prezesów i delegatów 
oddziałów. W zjeździe uczestniczyło 
około 550 osób. Przewodniczył p. płk. 
W. Klaczyński, dowódca 75 pp. w Cho­
rzowie.

Po zagajeniu obrad przez prezesa 
okręgu p. wicewojewodę dra Salonie- 
gó, ustępujący zarząd złoży! sprawoz­
danie za rok 1935, bardzo ciekawe z 
punktu widzenia dorobku organizacyj­
nego, dokonanej pracy propagando­
wej, wyników finansowych j wysoko­
ści sum zebranych na Fundusz Obro­
ny Morskiej (FOM)

Okręg, obejmujący swym zasięgiem 
województwo Śląskie oraz powiaty 
Będzin, Częstochowa j Zawiercie wo­
jewództwa Kieleckiego, poszczycić się 
może liczbą 99.721 członków zrzeszo­
nych w 129 oddziałach oraz 213 kołach 
szkolnych. Dorobek ostatniego roku 
wynóśi 29 oddziałów (31.798 członków 
spośród starszego społeczeństwa) i 75 
kół szkolnych (7.714 młodzieży). War­
tość składek która członkowie opłacili 
w ciągu roku (ód zł. 10 do 1Ó gr. mie­
sięcznie) wyntei sumę zł. 405.388.60.

Jak wiadomo T.MK zajmuje się 
zbiórką na Fundusz Obrony Morskiej, 
przyczem koszty zbiórki pokrywa z 
własnych funduszów tak, iż dosłownie 
każdy grosz bez potrąceń wpły-wa na 
właściwe konto PKO (obecnie Nr. 
42.003. W ciągu r. 1935 na terenie o- 
kręgu zebrano na ter- cel zł. 246.300.22 
t.j. 0 zl. 67.099.56 więcej , niż w roku 
poprzednim. Okręg Z.igl. Węgl. przó- 
duie w zbiórce na FÓM i zajmuje

stale pierwsze miejsce w odaóśtiyćh 
zestawieniach w swej centrali.

Po udzieleniu absolutorium ustępu­
jącemu zarządowi zjazd dokonał wy­
boru nowych władz Okręgu, do któ­
rych weszli: jako członkowie zarządu: 
wicewojewoda dr. Saloni. not. Roetek, 
ppłk. Popiel. J. Ignaszewski, dyr. B 
Zawadzki, inż. Elandt, inż. Statler, inż. 
Wyleżyński, dr. Strsemecki, płk. Kla- 
czyński. mgr. Wawrzyniak, inż. Abeo- 
lón, ińż. Koralewski, wiżyt. Papce, 
prof. Graniczny; — jako zaetępoy: 
star. dr. Richter, inż. Kibler, inż. 
Springer, dyr. Szczur, prof. Kamiński, 
inż. Niepokojczycki. inż. Czuszek, 
kom. Zientek, mgr. Wilk, A. Brzozow­
ski. Do komisji rewizyjnej wybrano: 
dra Bachledę, dyr. Kozieła. K. Zawi­
szę inż. Szymańskiego i inż. Michejdę

M śród wyżej wymienionych na­
zwisk, w zarządzie okręgowym nie­
moty, nie widzimy nazwisk z Zagłębia 
Dąbrowskiego.
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Nagły zgon robotnika
W ŁAŹNI

W uib. wttoreik przybył dó ł-aźm ko­
palni gw. br. Renard w Sosnowcu 51-let 
ni górnik Józef Kudera, zamieszkały w 
Sosnowcu, przy ul. Dańdowsk:ę.j 6.

W pewneg chwjli Kindera aaige za­
słabł i u/padł bez przytomności. Gdy 
stosowane zabiegi raie odniosły skutku, 
u ezw-anio lekarza, który stwierdził zgon 
gónnikab weikrutek acewryzmu sercau

Zwłoki przewieziono do kostnicy szpi 
ta" a Ubezpoeczami społecznej.
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X ODCZYT W STOWARZYSZENIU 
TECHNIKÓW. W czwartek dnia 14 hm 
o godzicie 19.45 w lokaju St-owa-rzysże­
nią Tećhinrków a Sosnowcu przy uż. 
3 Maja*  25 wygłosi odczyt p. mecenas 
Waicław KozieCiski, kandydat- nauik przy 
trouniczych i mag!s-ter praw na temat: 
„Chemja i fizdoiogtia aiowioezesnego od- 
żywiainuak. Wstęp dla członków i wipro- 
wad zon ych gośr i.
X URUCHOMIENIE LINJI AUTOBU­
SOWEJ SIEMIANOWICE - BĘDZIN 
PRZEZ BAŃGÓW - CZELADŹ. Od 
czwa-rtlku., dnia 14 bm. tj. od dzisiaj u- 
ruchamia-ją śląrkie Liinje autobusowe 
Jicję autobusową Siemianowice — Bę- 
dizŁin przez Baragów — Czeladź. Odjazd 
pierwszego aidóbne-u z Siemianowic (iko 
&c"ótl) o godz. 6.28, następnego o 7-28 itd 
co godzinę do godzimy 2028, zaś z Bę 
dian-a z Rycko- od godz. 7 począwszy co 
godzinę do godziny 21.
X ZAMACH SAMOBÓJCZY. Ooegdaj 
około północy na targu miefeklm w Dą­
browie napiła się w ceftu samobójczym 
efccccji octowej 24-'lettaja Wtedy sław a 
Kra6on. Dena/tkę przewieziono do tszpi 
tal®, stain jej zdrowia nie Budzi obaw. 
Przyczyna zamachu samobójczego nie- 
Znjaffra'.
X KRADZIEŻE. Z mieszkania Mojżesza 
Rożen cwajga w Sosnowcu (Wńpólna J.2) 
sk radzi Ono różną garderobę i biżuterję. 
•wa.rtbóCił 1220 zi.

Z mieszkamia Kał<my IBiyner*  w Bę­
dzinie (Rodlwale 9) skradziono 160 zł. go 
tówką oraz dhyie kapy pluszowe j obrus 

f KUFRY, WALIZY 1 
| wory pościelowe, pudłfia ua kapelusze | 
Iaaaiz wiazeMue pirytowy podróżne po- ■ 

Teca maijtaswej w -widUkfim wyborze Jj 
§ Pracownia Wyrobów Skóoanyrli |

i Przyborów Podtróźnych

Z. Piechocki ■
| Bobrowa Gótł, Sobieskiego 25. ■
S Rjepenaojft-.i puwmóbki, handro ta®ao!

OLKUSZA
Uroczystość strażacka

W BOLESŁAWIU
Ochotnicza straż potża>rn-a w Bolesła­

wiu pod Odkuszem obchodziła w tub. 
niedzielę uroczystość swego pa-t-rona, w 
połączeryiiu z pośw lęcenierai autopoigoto- 
wia sDrażackiego „Jurek'1. Naibożeóitlwo 
odprawił miejscowy proboszcz^ ks. Je­
zierski. W nabożeństwie brały ud'ziałł 
wszyć.kie straże rejccu bolesławkiego.

Poświęcenia autópogotowia o godz. 6 
popoł. na pdac.ii ćwiczebnym dokonał 
ks. proboszcz Jezierski. Chrzestnymi ro 
dzicamj by i miejscowi działacze z p. 
Cisciwekim na czele, oraz p. wicestaro- 
»tą Trznadlem (razem 12 par). Przemó­
wienia w-yigiosili: pp. wke&iuirostą Tr-z<na 
dei, prezes straży Łolesław&kiej iinż. Ci 
so-a -ki i ks. Jezierski. W przyjęciu, ja­
kie uuządziła straż w to swoje święto 
w wdiasmej pięknie udekorowanej s^li 
teatralnej Domu strażackiego, oprócz 
gicść.i z Oikusza brak udziel weteran 
strażaccy z Bolesławia.

W użnid«»iu zasług weteranów, dzisiaj 
si juniorzy straża-uiwa Jjole^łaiwiskiogo,
kb.ych <ak godne reprezentuje wice­
prezes p. Siaim^Iaw Prażmowski, m. in. 
autoipoigo-tówie nazw.ab „Jurkiem”, tj. 
imieniem 'ząsiużccego poprzedniego w 
cze.nk-.j- straży p. Jerzego Ko>obudz- 
kie-go.

F-jmimo tak dotkliwego bezrobocia, 
jakie daje się we znaki szczególniej w 
Bdiesla iuk gd*e  od szeregu lat zalano 
koipadtnie gaimańu i-r udy. ©t-r.iż bótesła-

wska walczy z trudnościami, powiększa 
swój siać posiadania, ma właeną orkie­
strę, której dyrygentem jest obecny ko­
mend aint p. Będkowski i o każdej po­
rze dnie- i nocy spieszy na pomoc błiź- 
niiemu, '

•-----xx-----
Krwawe porachunki

SĄSIEDZKIE.
Pomiędzy sąsiadami wg; OWei. gm. 

Żarnowiec, Franciszkiem Czechom i Sta 
nistawem Kucharskim wynikła- coegdaj 
bójka na tte korzystam i a ze wspótnelj 
sitiudini. W bójce breło udział po klitka 
osób z oibyidwóch stron.

W rezulitiaioie kiUka osób odniosło o- 
brażeciia, ciężkie tna omlast uszkodzeń e 
ciała odniósł Frań. Czech, uderzony 
'dużym kamieniem.

Odwieziono go do szpitala. ;

Poświęcenie bandery na m-s Batory 
odbędzie się w niedzielę

Na uroczystości poświęcenia bande­
ry na m-s ,,Batory‘‘ przed pierwszą 
podróżą staóku do Ameryki przybędą 
w niedzielę dnia 17 bm. przedstawi­
ciele władz na czele z premjerem Ko­
ści alko wskim.

O godz. 10.30 odbędzie się nisza św. 
na pokładzie m s „Batory4’. O godz. 
11.15 odbędzie się poświecenie bande­
ry, poczem przemówienie wygłosi mi­
nister przemysłu i handlu -gen. Gó­
recki.

Po uroczyetem podniesieniu bande­
ry przy dźwiękach hymnu narodowe­
go, odegrane zostaną kolejno hymny: 
włoski, duński, kanadyjski i Stanów 
Zjednoczonych.

ŻYęiS GOSPODARCZE
Dlaczego wypowiedziany został traktat 

handlowy polsko-francuski
Donosiliśmy, że rząd nasz wy­

powiedział obowiązujący dotychczas 
traktat handlowy z Francją. W związ­
ku z t«n>, Min. przemysłu i handlu 
Avydało komunikat o następuj ąceni 
brzmieniu:

Konwencja handlowa ipolsko-fran- 
cuska podpisana- była 9 grudnia 1924 
r., trwa więc w tej chwili przeszło U 
lat. Jest rzeczą zrozumiałą, że tego ro­
dzaju okres trwania umowy handlo­
wej uczynił ją w dużej mierze nieod- 
powiadającą powstałym w międzycza­
sie warunkom.

Rząd polski oddawna już dążył <ło 
zmiany umowy tej na inną, bardziej 
przystosowaną do obecnej sytuacji. 
Niemniej jednak umowa negocjowana 
w końcu 1928 r. i na początku 1929 r. 
mimo, iż została podpisana ze strony 
polskiej i francuskiej nie mogła wejść 
w życie wskutek nieratyfikowania jej 
przez francuskie ciała ustawodawcze, 
rozmowy zaś prowadzone w drugiej-

Kronika gospodarcza
ME BĘDZIE JUŻ „CZEKÓW BEZ POKRY­

CIA*.  W ..Dziennjku U«tiaw“ oglcsizono usta­
wy o prawie wekslowem i ozetkowem, u- 
chwailorae niedawno przez Sejim. Najważniej- 
ifza zmiama w prawie cz^łkoiw-em polega na 
tem. że czek, wedlle nowej ustawy, płatny 
jest bez wizgiędm na wystawioną na. nim da­
tę, to znaczy, że jeżeli ktoś przychodzi do 
instytucji firaansowej z czekiem wystawio­
nym z datą późniejszą i czek niema pokry­
cia, to wystawca czeku ponosi odpowiedzial­
ność kairną. Przepis ten ma położyć kres wy- 
st awiaimi-u czeków bez pokrycia.

DOPUSZCZENIE DO OBROTÓW GIEŁDO­
WYCH BONÓW SKARBOWYCH. Do obro­
tów i notowań giełdowych zostały doipuiazazo- 
ne bilóty skarbowe, wypuszczona na podsta­
wie ustaiwy z dnia 24 marca 1955 r. na wa- 
ru-nikąch wyiszczęgólmioinych w rozporządze­
niach miinii-stra skarbu z dnia 27 marca 1954 
r, Kurs notowany będzie w procentach war­
tości nominalnej, przyczem obowiązywać bę­
dzie .przepis, że siprzedaiwtfa bjłletu bonifiku- 
-j-3 knifpująceaniu od dnią rajplaity dlo terminu 
plaitncści biletu: dlla biletów skarbowych z 
ternuiinem platno-ści do 5 priesjęcy — 4 proc, 
w stosumku rocznym; d!L? biletów z terminem 
■płaitności od 5 do 6 miesięcy — 5 proc, w 
stcisuiniku rocznym: dlla biletów od 6 do 9 
miesięcy — 5 i pój proc, w stosunku rocz­
nym: dla biletów ikairoowyeh od 9 do 12 
miesięcy — 6 proc, w stosunku rocznypi.

X BURZA GRADOWA W OLKU- 
SKIEM. W© wtorek nad wieczorem Ol 
kusz i okolice nawietMa tgtwiaffitowina 
burza g^adciwa- z pioruinami. Grad wiel­
kości oizęcha liafikowe-go poczynił dość 
duże s-zkoay w polach i ogrodach szcze­
gólniej w okolicy Suioszo-weiJ. Nilźieg po­
łożone miejscowości zostały zaltane, w 
nbktórych domach -w-oda dostała się do 
sute rym.
X ZAGINĄŁ UCZEŃ. W dra. 5 bm. wy­
szedł z domu 14 leltni Mieczystiaiw Go­
łąb, uczeń II kl. gimnazjum olkuskiego 
zamieszkały przy rodzicach w Bolesła­
wiu i do tej pory «io powrócił. Chłopiec 
ubrany był w muinduir uczniowski. W 
rozmciwLe z kolegiami zdradzał rihęć 
wstąpienia do sokoły wojskowej w Byd 
go-3'aczy. Ktoby cośkoliw e'k wiedział o 
zagii?..iomym proszony j^t o -zaiwjado- 
mieraie najbliższego posterunku.

O godz. 11.50 nastąpi wręczenie 
przez premjera Kościalkow-skiewo ka­
pitanowi m-s „Batory” podarunku od 
premjera Gómbdsa, poczem przemó­
wienie wygłosi poseł węgierski A. de 
Hory. Po przemówieniu prezesa Rady 
nadzorczej linji Gdynia — Ameryka 
zaproszeni goście zwiedzać będą sta­
tek; na zakończenie uroczystości od­
będzie się przyjęcie.

W chwili odgrywania hymnów po­
szczególnych państw na maszcie głów­
nym podnoszone będą odpowiednie 
bandery; w czasie przemówienia mi­
nistra de Hory podniesiona zostanie 
na maszcie głównym bandera węgier­
ska.

połowie 1933 r. nad zawarciem innej 
jeszcze umowy handlowej (z o-kazji 
wprowadzenia w życie nowej taryfy 
celnej w Polsce) również nie dały.wy­
ników.

W ten sposób umowa handlowa z r. 
1924 stanowiąca obecnie najstarszy 
nasz traktat handlowy taryfowy, po­
zostawały dotychczas w mocy, lecz li­
kwidacja jej 6tała się obecnie zupeł­
nie konieczna ze względu na nowe 
warunki powstałe w dziedzinie regu­
lowania obr-otu towarowego z zagra­
nicą.

Należy wyrazić nadzieję, iż rozmo­
wy na temat nowej umowy, zapropono­
wane jednocześnie z wymówieniem u- 
mowy dawnej przez stronę polską, da­
dzą w szybkim czasie pozytywne re­
zultaty tak, iż nowa umowa, będąca 
ich wynikiem, będzie mogła wejść w 
życie jeszcze przed dniem 10 lipca, w 
kiórym to dniu wygasa konwencja z, 
1924 roku.

Bilety skarbowe wypuszczoinc są w nastę­
pujących odciinikaich: 3 i 6-miesięczne po 100 
7.j.. 500 zł., 1000. 10.000 ; 50,000 zł.; 9 do 42 
miesięcy ,po 10.000 i 50.000 zł. Granica obią- 
gu biletów skarbowych wynosi 500 milijonów 
złotych.

WWÓZ TRZODY DO NIEMIEC. Jaik wy­
nika z zestawień za ostaitinie 5 miesięcy, — 
wzró-i znacznie przywóz żywej trzody chlew 
nej do wynosząc 158.000 sztuk. Pjer
w&ze miejsce zajęła Łotwa — 51.000 sztuk, 
drugie Danja — 49.000, trzecie — Estonja 
26.000 sztuk, czwarta Polska — 15.000 sztulk. 
Mięsa dowieziono 540 tys. ton. z tego: z Wę­
gier 200.000, Jugot łaiw-ji 50.000. Polaki 25.000. 
Daraji 16.000. Rumunji 15.000. a

JEST NADZIEJA..
W domu Kopelduftów panika i zamiesza­

nie. Pan domu j-eisd niebezpieczipie chory i 
lekarze nje wiróżą nadziei. Cała rodzima w 
rozpaczy. _

— Micia — mówi do żony — <ibierz się 
w na jpiękniejszą suknię, w tę białą, co mia­
łaś ją na balu u Rozengoldów i ttań przy 
mojem łóżku.

— Dlaczego mam robić w fakjej chwifld 
maskaradę ?

— Po^Łuichaj mnie. Wiem, że niedł-uiŁ i 
przyjdzie tutaj anioł śmierci, może ty mu 
się lepiej spodobasz?

milj ZAWIERCIA
ZE ZWIĄZKU REZERWISTÓW

Koło Z. R. Zawiercia. We wtorek dra.
12 bm. w pierwszą bolesną ic< zoicę 
śmierci Marszałka Pufek Józefa PiUtend 
skiego odbyła się w ś^itócy ^Dcmu 
nezerwiS‘ty“ uroczysta akademja. Siłowo 
wbtęipne wygłosił prof. K. Badow-sk:- 
Skołoi od-Czjiiatno wyjątki z pism Ma<r- 
tzałka i słuchano aiudyicyj Polskiego 
Raldhia.

(Wycieczka do Krzjwopłot Zarząd 
Koła Z.R. Zawiercie o-rganizjuje wyciecz 
kę d-o Krzywcpioit dn. 24 bm. (raiedzie- 
ba) ca rowerach', w której mogą Brać u- 
dzial również członkowie innych Kół 
Z R. Zgłoszenia na ^wycieczkę przyjmu­
je p. Badowski lub p. Sforas^ak w świet 
iicy >.Domu rezerwisty* 4.

kolo Z. R. Waii’/y. Ostatnio odbyło 
się nadziwycizajłje waflue zebranie człon 
ków Koła Z. R. Wtaity. Zebrana*  za|ga?-ł 
prezes Koła p. Jano^ka- Roferat in<a te­
mat ostatnich wypadfkóiw wyigictsił p. 
mecenas Kazański, poczem całoinkow ie 
zarządu złożyli sprawozdanie o dotych 
czasowej działalności, świetlica Koła 
mieści e:ę w nowym lo-kaiu, który jest 
ohsz«mieijiś&y i pizyetępniejszy od po­
przedniego. Odśpiewaniem Pierwszej 
Brygady zebranie zakończono.

Budowa „Domu rezerwisty'". Zarząd 
Kołu Z- R. przystępuje do wykończa­
nia klatki tchodowej i oddania do wżyt 
ku dirujgiego lo-kalni na I piętrze.

Hcdowla gołębi pocztowych. Zarząd 
Koła przystąpić do zorganizowania sek­
cji hodowlli gołębi pocztowych. W skład 
sekcji 'Wichodzą pp. WierzibińsŁtf, Wierz 
bicki i Wój-ik Jam.

Kino „STELLA" Baboona i świaHo 
w ciemności.
X UROCZYSTOŚCI ŻAŁOBNE W ZA 
WIERCHT, W pierwszą rocznicę śmier 
ci Marszałka Piłsudskiego, w dm‘ u ora er 
dajszym w kościele pareifjeltnym w Za­
wierciu kg. prałat Fr, Zientara^ w obec­
ności miejscowych włada z p. sWostą 
Wiairdejn-Zagórskim na oze**©,  lićanyćh 
organ izacyj, związków,, stowarzyszeń- 
straż’ pożarnych, kupiectwa przemyślni 
i handlu, które przytyły ze s-ztaoid a ra­
mi, odprawił uro-czyste nahużeńbt.wo ża­
łobne. Pieniia religijne wykoneł chór 
,.Lir-/‘. Przed katafalkiem modły żało­
bne odmówił ks. prałat Zfentara. Ko­
ściół był rzęsiście oświetlony. O godzi­
nie 1 w południe odezwały się dzwony 
kościieilne i syreny fabryczne. W chwiui 
tej Całkowity rwch kołowy i peszy zo­
stał wl-trzymany na przeciąg 3 miimut. W 
godzinach wieczorowych w saJi Domu 
ludom-ego TAZ. odbyła się żałobna a 
kademja przy Diczinym udziale pulbidcz- 
noś^i. O godz. 8-45 *iec?.  powtórnie o- 
dezwaly się dzwony koście-fae i syreny 
falbiryozne. W eiajgu c.ałego dnie- miasto 
hyło udekorowano flagami narodowemi 
okrytemi kirem.
X BEZROBOTNI PRZED MAGISTRA 
TEM. Wczoraj około godziny 10 rano 
zebrała się grupa bez robotny eh w licz­
bie okuło 1000 o?ób przed gmachem Ma 
gistraitiu w Zawierciu. Berrobo<ttnf doma- 
gafli się pracy i chlęiba, Spośród bezro­
botnych wyibrana została delegacja, k:ć 
rą przyjął wicęprczydenit p. Góralk-zyk 
Delegacja przedstawiła opłakaną sytu­
ację bezirobornych. Wiicciprezydent Gó- 
raJlczyk przyizekł, że w najbliższych 
dnhwcih będą wznowione przyjęcia do 
pracy. Po tem oświadczeniu bezrobotni 
rozę&z?i się w s-pokojiu.
X ZWOLNIENIE CZECHÓW Z PRA­
CY. Jak »ę dowiadujemy, estatnio dy­
rekcja fabryki Szkła w Zaiwierciu zwoi 
nil a z Pracy b. kiero-" in ika wiątzaiiń 
Hartiwiigera i ki.eiownka zijpalarni Mar 
'linkia. Obaj zwóiinieni są obywatelam: 
czechosłowackimi. Zaznaczyć należy, że 
w Sz‘klami w Za^erct u p-re-cuje sporo 
Czechów, którzy nie mogą narzekać na 
swój Ił
X SAMOBÓJSTWO. Wczoraj o gedz. 
10.30 rano w miesżkan u Ohemji Sltahlf 
w Zawiercia (Marszałkowska 21- po 
pełraił Samobójstwo, pod^zymając sobie 
(gu-rdłp brzyitiwą 51-Uetini Izaak Sewek 
Steihlł mieszk-aniiec- Poręby. Przyczyną 
sampbójsitłwa rozstirólj n&nwy. WTado 
mość o samobójstwie Sfahla wywołała 
duże poruszenie -wśród ludności żyid-ow 
skiej.
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OBERWANIE CHMURY I POWÓDŹ
Nad poiwiątęją sierad?.k;u: przeszłą w 

ub. poniedziałek gwałtowna burza z o- 
bai wamiem się ohmury, Wszystko po- 
toki ora® rzeka Pokrzywnica wystąpiły 
z brzegó"'; zaijewująl: połą i O^ŁCząc 
zasiewy. W w-ieliy mi-ejtoowośeęaęih ,po- 
trywape są mosty- Szkody są ł>. znaczna
WYKRYCIE SKRADZIONYCH WO. 

TóW I NACZYŃ LITURGICZNYCH.
W lesie pod- Fucikiem, niedaleko wio­

ski Dairztubie, znaleziono przed kilku 
dniami zakopane w ziemi połamane i 
pogrudlh-otaine przedmioty kościelne.

Okazało eię, że są to części ńftęigyń 
retigijnyicŁ, pochodzących z cudownej 
fjguiry Mariki Bosikiej ze Swarzewa nad 
zatoką Pucką. Odnalezione narazić tyl 
ko ezęść zrąbowatnydh przedmiotów, 
bowiem resztę złodzieje ząbrąli ?e sobą.

Jaik w-iade-mo, cudowna figurą otoepo 
na Olbrzymią czcią pa Kaszubach i słyin 
na. w całej Polsce, oikrzdizdOBa została; 
w etycz du rb.

AKCJA ZARYBIANIA ZATOKI 
PUCKIEJ.

iNj- wodedh zatoki Puckiej ozntaŁe, 
ae zostały tar-iska ochronnie w liczbie 
t-rzech. Ta-n>k*  l»aiją ksztąlr- potęany«h 
• iĄjlkątćł*i,  oznaetonych fJywąjąęeimj 
bojąimi, zatkoae^onemi dnia Wtoki;.

Tąififek4 ztwuują się pomiędzy Puc- 
kem. Kuźnicą -ną Helu, ®rąz Rzu-ce- 
w«m. Me,ją one ną «*hł  przycgyaięiuę 
fie do poprawy ryboątanu w uaezem 
Otorłą.

IRAGICZNE SKUTKI lekko­
myślnych ŻARTÓW

We wą; Bjąiąilf: Bli»ze w SMfliO to- 
hatyp»k)Oj (węij. lwowski6) 6 osób wy- 
je- hało Młią aą wycieczkę aa jezioro 
Jawor. Na środku jeziora wyoiecjUfowir 
cze, PM*ą«o  naMiłwd jedną z uczest- 
U ż«k ‘Wycjecąki. jączę-li kołysać łodzją 
Łojz atręęjta równowagę i wszyscy wpa 
di: do wody, Z .peśróę 6 oeóib g-jokłą 
' ę wytątęjfąć tylko 1 osobą, Michał 
Izyrkóu. który umiał pływać.

Poje-tale 5 osób utonęło. Zwłoki za- 
1' piopy h wydobyto po półgodjiupęip 
boszuki'*an'u.  Tragicznemu wypadkowi 
r zygąd-ało ąię z brzegu kilkanaście o- 
s ’b. lecz nikt oie miał odwagi pośpie­
szyć na ratunek.

EKSPLOZJA „PRIMUSA-1 
SPOWODOWAŁA ŚMIERĆ

22 lelujo Hukną Petzowąi, ząm. w 
V- ., ip/aw e- dpięwał-a spirytus do palą­
cej Sję maszynki „Primius’1. W pewnej 
chwili nastąpił wybuch, siłą którego rO 
zerwana zestalą Wteezaflkę ze ępirytu- 
»e-m. Na Petzewej zsipłamęła odzież,

P. ze-)«■? • rro ją do s-spitąla Dz- J*M*  
Sdfie wlkrótee zmarła.

POTWORNE MORDERSTWO
Mie-zkaócy wsi Uąpowęę, pę>»- k6’ 

'f pffrkiego są poruszeni zbrodnią Błor- 
drftwg; dukwą-aftUgo ąą oąobie ’O-ięt- 
Jliego Fkwja DłAŁlg Prtój fljcą 1 jwóefc 
Mej- w rpdgąje Dłisbtów od dtain»r 
gę ciąż u panowały niesnaski na Ule P6 
działu majątku. W ub. peąiedzatek 

zerem. gd-y Paweł Dąi-ahel znojdo- 
wał się pola obrębem we, jjapgdii nę 
11 lego ojciec w towarzystwie dwóch By- 
nów. Jedeą z sje-h wydobył rewolwer 
i oddęł fr*y  ą*Włły-  Wszyscy trgej gtot 
<i».ey 0ptąji jśąidjęip; w '^ięgjenjtł.

ŻYDÓW TAKŻE I W GDAŃSKU 
NIE LUBIĄ /

W e:ągu ostatnich dni zdarzyło się w 
Gdańsku kilkę wypadków poŁcrbowa- 
H:a żydów przez członków partii ąa- 
■o.icwc^ęejaijsty-tMfci. Jeden z podbb- 
tly h wypadków painoięwą.gif, w śfśd- 

gdzie funk-ajoBąrjtoy Seęętu p. 
tendra.; ch poWbOwą} PrgębJwdWJtóh 
cydów. Drugi wypadek wydarzył się 

' TOiebccweśc-i .Seheenfe-di gdzie gro­
tu unwaduwtłłjych ŁW#k»wMw napa-, 
'-a ną dgięei żydowskie j dodłsliwie je 
totnj.rbo-waja-
J*OD  WPŁYWAM DOBREGO HUMO­

RU STRZELAŁ DO ŁUDZI
W lesie gdańskim pod Bydigosgopą 

zUliay a-iąznumilk i w-elokrętai*  tartuy 
^‘^dziej, Ja-ndala. będąc ipijąinym, pp- 

ostrzdliiwać iiczgje PBąjdhjąiC-yęii kię 
.owej chwili w ł«®ie przech-odniów. 
'odeń > przechodniów »r«n z 'kjdsum?

żołnierzami rzucił się na Jaindałę, celem 
rozbrojenia awanturnika- Os-tateczrife 
udało się opryszkę rozbrpić j oddąć w 
ręce potóeji. Jede-n z irozbrąjąjąeyiah zo- 
stąj ranny przez o-pry-zke i przew-iezio 
no go db ^zrpł. tada.

ZATRULI SIĘ GRZYBAMI
We wsi Swieczyin.. w paw. wieluńskim 

jąiirałą się grzybami rodzina- Marków. 
łMetnli Wł. Marek doznał tok silnego 
ząltfuiciai, że zmairf niebawem), natomiast 
żer.a jego oa-aiz 184etnia córka i teścio­
wą Naiw-rockąi walczą zę śmiercią.

Pęiac Weneeja w Rzymię, z 'które®© Mius-so^igi prokla-mow^ł utworzenie lm.perjutm rayim- 
skiego.

Czarne, niebieskie, zielone
10.000 dolarów za niebieską różę

tanicy nązwali ją „viridifera“. Różą tą 
powstała drogą mutacji; jakieś niezna­
ne, niezbadane wpływy i podniety spra 
wiły, iż zielone listki krzaku zwykłej 
róży herbacianej przybrały formę ko­
rony różanej i w ten sposób utworzy­
ły kwiat.

Sztuka ogrodnicza nie miała tu nic 
do roboty — nowy kwiat był dziełem 
natury.

Dodać należy, iż -zabarwione na zie- 
lonawo-niebieski kolor róże, które znaj 
dttją się niekiedy u ogrodników są 
barwione sztucznie -w ten sposób, iż 
ziemię, w której rośnie krzak różany 
podlewa się wodą zmieszaną z pewne- 
mi solami mineralnemi. Ale to nie ma 
nic wspólnego z naturalnem zabarwie­
niem kwiatu. Tak, iż 10.000 dolarów 
wyznaczone przez sir Bennetta czeka­
ją jeszcze na zwycięzcę.

Recepta pielęgnowania urody 
zalecana przez słynną piękność japońską

Nikomu z ogrodników, z hodowców 
róż nie udąło Hę jeszcze wyhodować 
czarnej, zupełnie czarnej róży. Pse-udo- 
rStarne róże, których purpurą ciemna 
wydawała 6ię na pierwszy rzut oka aż 
czarną prawie, pojawiły się w Wie­
dniu pod nazwą ,,Rohan“. Były to 
kwiaty bardzo drogie i rzadkie, ale 
ujimo wszystko nie możną je było na­
zwać cząrnerni- Takim samym marze­
niem hodowców było otrzymanie 
przez skrzyżowanie różnych gatunków 
róży niebieskiej.

Przed kilku laty bogaty Ameryka­
nin, sir Fr. Bennełt, wyznaczył nagro­
dę 10.000 dolarów temu, kto wyhodu­
je niebieską różę. Wielu 6tąnęło do 
konkursu, ale nikomu nie udało się o- 
siągnąć nagrody. Zresztą natura sama 
łopomegła do wytworzenia nowego 
gatunku róży — zielonej. Uczeni bo-

śz+uka kosmetyczna „Bięandąiuts“ 
kw-itąie w Japo-nji oddą-w-na. SJa.weą 
japońska aktorka filmowa Kiiishimo Su- 
miko podaje następującą pyzez niebie 
wypróbowaną pietędę pieięgnOw-awią u? 
.-ody.

Aktorką do mycia twarzy ujywą tyl­
ko wody ę-ępłęj, nigdy gorąsęj agi zi- 
m-nej. Tak jwiina jąik i druga jest szko 
dli w a d'lą cery. Ciepłą »od® Bąjśkutł- 
eąaiąj usęwą zanieczyszczenia śkóry.

Po epuszenią twąrzy używać eęlęży 
»;ękkięj gagy iikb spnRWy^Ł eep^s- 
tęk. Zwykłą wodą diiBlą n» skórę od 
śwjęAąjąj-o ąlę nią oczyszcza jej eśłko- 
więie. Piątego japonka dlbśjagą O swą 
urodą naciera po umyciu tiwąię ąllbo 
spęejąilinyBl kpHpeąj ą.ilbio wodą toaleto-

Po dękładijeni umyciu skóry nąieży 
wąt-rzeć kram, który Guzy jako podkład 
pod' róż i puder. jest t0 krem matowy, 
fiipeśnie. bezbarwny. Jłakłaida go się 
ną obie dłonie i wmasoiwiuije w Łwa-rz 
bąirdto róiwpiomiopaie. afty się męigl na 
niej utrzymać pły^py puder wcierany 
pr?y pomocy specjalnego pendzęiika. Pu 
dc- ten jest koloru eieijstego. Gdy pu­
der płynny wysebnie pokrywa go się 
■wąjytwą pudru ąuiefeegó o aksamitny® 
połysku. Ruder tep doskenaie ujedno­
stajnia- koloryt twarzy. Następnie płyn­
nym różem maluje się .póliezlki i okolicę 
oepu, poczem jaszcze raz należy kolory 
prgyphdrowąć suchym pudrem ąby się 
zbyt nie uwydatniały.

Kogjec nx»a nęfeży przypudrować,

większą warąt-wą jasnego dobrze przy­
legającego pudru- Po ukońcjeniu żabie 
gów przy upiększeniu twarzy japonka, 
zabiera się do małoiwanią ł>rwi i rzęs, 
fetóryim pęśwjęCa dużo e-ząeu. Śpecjaluą 
szc-ioteczką Bjącz-a-ną w dobrym tuszu, 
który musi być pierwszorzędnej jeko- 

Podczas abreud kongresu studentów rumuńs^ioh w Bukareszcie doszło <fo powatoei rói- 
mcy zdań pomiędzy ugrupowań lam lewlęowemi i prawico wwpi Ta- rktra oc«la<tów 
ujawniła ae m. in. w zdemolowaniu samochodu estrowego uależącago do wvd£.kiatw« 

•aSźinĄgo z pójsua. lewioĄwygji,

ścj aby się nie osypywął maluje się Ł-rw-j 
i rzęsy. Potom przychodń kolej na u» 
sto, które maluje się dobrze pezylegają- 
cą i jasną ferb-ą. Przy małową-nju us*  
należy według epńąji ‘ KitJiim Suprku 
podkreślić ich ryPugek i utwyidątcić tę 
co w- mich jest najpiękniejsze.

Jak widzimy kobietę japońska; poświę 
ca kosmetyce niemniej czasu niż jej! 
siostry europejskie.

Q Sport|
Piłkarskie zawody międzyszkolne

Wczoraj odbyły e.ę na stodiOme M F, 
w Socnowcu piikarśk-e zawody ••epra- 
zentacyj s-akó-ny-dh Dąbrowa. Będzin 
— Sosnowiec, zakończane wynikiem rs- 
miBawym 2:2, do przerwy 2A dto Sosuo- 
wica. Wynik spotkania odjpowiada prze- 
iłegetw: gry.

Mecz odbywał się w fatałnych ważun 
-kach atmosferydnych. bowiem przez 
cały czas pedał deszcz.

Sędziował uczeń szkoły górnicze w 
Dąbrowie p. Baran, który ze swego za­
li nia wy-wiązal «ę ba-rdto dobrze.

Ubaonie z obu repreznotocyj zostań1® 
wybrania reprezentacja Za-głęfcl_a Dąbr- 
która rozegra w niedzielę <ua stadionie 
WF. w Sośno-wou mecz z reprezentacją 
szkolną Śląska.

NajłńiżMe meczę figowe
'W nadchodzącą niedzielą odbądą stą 

następująca mecze bgowe:
w Warszawie WarezawianJoe •<- Ślą«k 
w Krakowie; Garbarnia —• Wiała, 
iw® Liwowie: Pogoń » Dąb, 
iw Poznaniu: Wartą " Legja, 

w Wiełkieh Hajd-akeeh: Ruch -a ŁKS- 
Jeźdźcy zagraniczni w Wacszawio 
Na międzynarodowe zawody hafflpże® 

ne w Warszawie, roejzoezynaćące sic w 
dniu 50 bm. już niemal w g»u procen­
tach zapewniły swój przyjazd efcpy 
Niemiec, Łotwy, Romn-nji, Beljgja, Ja­
ponii i Francji.

Ponadto etartować będą pnszczago-ni 
jeźdźcy Czechośłowadji, Jugosławji, A- 
ustrji i prawdopodobnie Gdańska.

W konkursie cywiłinysn startować bą 
dą m. in. ebtery pianie: austriaczka Prą 
xtnarer, Igdaństo ranka Muszyńska r 
dwie amazonki belgijskie.

Bezpośrednio przód zawodami między 
narodowemi-, w dnjac-h 28 i 20 bm. ro­
zegramy zostanie, dorocznym zwyczajem 
konkurs mistrzowski w ujeżdżaniu ko­
nia, w Iroinkurench krajowej.

PODWÓJNA WSYPA
Pan R. wybrał się do Warszawy i no czczę 

śliwem załatwieniu spraw, zatelegrafował po 
żonę. Razem wybrnij sśę do nocnego dań. 
cingu. W pewnej chwili odszedł od stolika 
to tetofonu, a do samotnej żono podesżfe 
.giyW mówiąc:

-r- żal mi pani, źleś się wybrała... Ten fa­
cet nie ąie płaci i najwyżej Stawią wódę!

Niewjasta oblata się pensem i ledwie nad­
szedł mąż, zażądała natychmiastowego ure- 
gutowaąii rachuąku ioipusjczaiais lokalu, wy. 
mawiając się sjlinym bólem głowy.

Na ulicy nastąpił wybuch, żona dwukrot­
nie ^policzkowała zdezorjentowąęego meią 

Sceąie przyglądał się tyi-ko ptary doroż- 
lwg. i

■— A to pa® dziedzic ma. szczęście I Wczę 
jaj dostał od jednej damulkj j ęziś...



8 czwartek 14 maja 1936 roku. i"'?

UNSBWAŻMAM 
zagubioną książeczkę 
wojskową^ wridóną 
pnzez P. K. U. Zawier­
cie, Marjan Kr ulików

ia>

LOKALE

►

I

8

Nic tak nie zdobi Pań, jak piękna i czysta cera — 
To potęguje powab i uwydatnia wygląd młodzieńczy. 

Tysiące Pań zawdzięcza wyzbycie się piegów, plam, stosując 

Krem i mydło WL ACTOLIN 
ŻĄDAĆ WSZĘDZIE.

AjATATi
'.. W ■ ' ' ;

.i'./

MIĘDZY NIEBEM A ZIEMIĄ 
Naprawa kopuły na Domie Inwalidów w Pa­
ryżu wymaga njetylko uzdolnienia fachowe­

go, .lecz również zimnej krwi.

ZAKŁAD STOLARSKI
MEBLOWO-BUDOWLANY 

..... CICHY 
mistrz Stolarski

SOSNOWIEC. ul. Piłsudskiego Nr. 52
Wykonuje wszelkie roboty meblowe od 
najskromniejszych do najwykwintniej­
szych według najnowszych katalogów 

krajowych i zagranicznych.
wykonanie pierwszorzędne pod gwarancją 
Ceny kryzysowe.

Warunki płatności b. dogodne. 
Ezesta okazyina sprzedaż mehli . 1608
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I
I
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KINO 
„Pu 
w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2.

KINO

■
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Legenda o droźyźnie energji 
elektrycznej rozwiana!

Dzisiaj energia elektryczna jest tańsza niż spirytus, nafta lub gaz.
Żądajcie informacyj o taryfach w sklepie Elektrowni, w biurze 

Wydziału Propagandy oraz na posterunkach monterskich w Dąbrowie 
Górniczej i Czeladzi.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
W ZAGŁĘBIU DĄRROWSKIEM, S. A.

MALOWNICZE OTOCZENIE KORTU 
TENISOWEGO j

W twierdzy Marstrand, w Szwecji, znajduje 
się kort tenisowy. otoczony &tarożytnemj mu 
nami forteczmemi i piękną zjelenią. Całość 

tworzy bardzo efektowny widolk.

DROBNE OGŁOSZENIA
KUPNO 

i SPRZEDAŻ
DOM

trzypiętrowy z wol- 
nem mieszkaniem pię- 
ciotpolkojowietnM sprze­
dam. Wiadomość w 
Ydminitsliracji „Dom”. 

2967

WAPNO
budowlane z pieców 
Hoffmanow&kich. wy­
sokoprocentowe, po ce 
nach b. przystępnych 
polecają Zakłady Wa­
pienne i Dolomitowe 
„ELTES1' BędtziD. Sie- 
lecka 19. Tel. 2-35.

2474

Wanno sirzemieszyckie 
Romnaa Oetirzańskiega 
jest najlepsze i naj­
tańsze. Katowice, Mi­
kułowska 44. Teł.: 
504-23, 251-59. Strze­
mieszyce 19. 2120

ŚWIECE
do Komunji po zniżo­
nych cenach Sosnowiec 
Hale Rozwoju, P. Kol­
tom 2820

MOTOR
elektryczny 5 KM ku­
pimy. Telefon, Sosno­
wiec 1-15,

SMALEC 
pierwszej jakości do 
sprzedania.. burtowa 
cena i zl. 60 gr. w fir­
mie „Zagłębianka“ Sos 
nowiec, Narutowicza 
19. 2976

LakierewMie
ROWERÓW aa gorą­
co w ródmydi koki- 
raęh X girawoąU wy- 
koniu je solsfcłruo *tanio 
£. BARAflł Sosnowiec. 
Móścidkiego 12 1792

DO WYNAJĘCIA 
pokóg i mała ku- 

jetnka w starej ofi­
cynie tylko na war- 
aśtat Wiadomość Sos 
aowiec, ul. Stara Nr. 
1, u gospodyni. 2950

Najpiękniejsza operetka tyrolska

„P^E^PM”
W rolach gł.

Herman Thimig i Christl Mardayn

Dziś podwójny program t

1 SEKRETY MARYNARKI WOJENNEJ
Film o miłości, poświęceniu i honorze żołnierza-marynarza

w r. gl.- ROBERT TAYLOR i JEAN PARKER

FU11 CZY LUCYNA TO DZIEWCZYNA
L il L 11 w r. gl. J. SMOSARSKA i E. BODO_________

Nadprogram: Tygodniki Pata Początek I seansu o g. 17.30

SOSNOWIEC. Redakcja: Piłsudskiego Nr. 4. 
Tek 64. Skrytka poczt 62. 

Administracja: Piłsudskiego 4. Tel. Ti.
Redaktor naczelny przyjmuje 
od godz. 11 — 1 i ©d 6 — 7.

Rękopisów redakcja nie zwraca. I

W1

MAGAZYN MÓD 
„W 1 K T O R J A“ 
Sosnowiec, uł. 3-go Ma 
ja 23 poleca na sezon 
wiosenny

KAPELUSZE DAMSKIE 
w najmodniejszych fa­
sonach po cenach b 
przystępnych. 2185

REKLAMA 
JEST DŹWIG NIĄ 

HANDLU!

POKÓJ 
umeblowany wynaj- 
mę solidnemu panu. — 
Mościckiego 19 m. 11 
od 12 — 17. 2978

POKOJU 
umeblowanego kawa­
lerskiego ze swobod­
nym wejściem (możli­
wie z kla-tiki schodu - 
dawaj1) poszukuję w 
Sosnowcu. Zgłoszeń ja 
z podaniem ceny do 
Administracja „Kurje- 
ra‘‘ w Sosnowcu pod 
„Pośpdecb“. Płace zgó-

5 POKOI 
z wygodami,, I pjętre 
do wynajęcie zaraz. 
Wiadomość Adanjni- 
s-tnacja 3fie®2>kan:‘e‘‘. 

2968

DO WYNAJĘCIA 
pokój, elegamcko ume- 
btowtamy. z utrzyma­

niem, osobne wejście. 
Sosnowiec, Mariacka 
4, gospodarz. 2979

ZGUBIONE 
DOKUMENTY

KOSMETYKA TRZECIEJ RZESZY
Student: — Panie doktorze J Chćiałbyin 

mieć pięć bi^zin od szabli na lewym policz­
ku i trzy na czoła,,.

Zachować młodość, 
piąknoić, usunąć wyryte już zniszczenia i*k:  
zmarszczki, zwiotczenia skóry i inne defekty, 
osiągnąć możni tyllko przez racjonalną pielę­

gnację cery.
KOSMETYKA NOWOCZESNA uwzględnia 

wszystkie te czynniki i jest bardzo po­
mocną. Przez zabiegi kosmetyczne 
odżywiamy skórę, utrwalamy młodość, 
udoskonalamy urodę.

GABINET KOSMETYCZNY

URODA”W
WŁADYSŁAWY WNUKOWEJ 

DYPLOM. KOSMET. 
SOSNOWIEC, 3-GO MAJA 15. 

Telefon 12-42.
Wfizalikie zabiegi wchodzące w zakres współ- 
czasnej kosmetyki. -- Porady i wskazówki.

DZIŚ PREMJERA!
Wspaniała operetka filmowa p.t.

„SENORITA w M ASCE 
w roi GLADYS SWARTHOUT^MeM^ 
litan Opera—partn.rka lAŁIM RAI CC CHARLES BICKFORD

Jana Kiepury orax JUHIY DULE.O, , H. WARNER

Nadprogram: Najnowsze Tygodniki Pata oraz dodatek p. t. 
„BETTY W JAPONJI1* Początek I seansu o godz. 17.30

Nowootwarte DI A I TA Sosnowiec 
kino K1 Jrk lu 1 Warszawska 18

Monumentalne, gigantyczne, najpotężniejsze arcydzieło filmowe 
od 2000 lat

OSTATNIE DNI POMPEI”
Ze wzglądu na wysoką wartość filmu zalecamy przychodzenie 

na początki seansów o godz. 6.00, 7.45 i 9.30

W

.2 Wiersz milimetrowy jednołamowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.;| 
5 w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. S 
S Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm., za tekstem 55 mm.; w niedziele I 

-S^ i święta 25#/o drożej. Numery dowodowe płatne. Za terminowy druk oraz przestrzega, m 
© nie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada. Za

SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA.
Po 10 wyrazów w każdem kosztują:

50 drobnych ogł. 20 zł.
20 drobnych ogł. 13.00 zł.
40 drobnych ogł. 7.00 zL
5 drobnych ogł. 4.00 zł.

każdy wyraz dodatku w \ o«r’- po 5 g
u BĘDZIN, Małachowskiego 7. — CZELADŹ, J. Dembiński, Staszica 16. — DĄBROWA GÓRNICZA, Krótka 11. — GRODZIEC. Kiosk 

Lrairan 7nfJtnrininnn * P- Łacińskiego. — KIELCE, Sienkiewicza 43. — ŁAZY, Władysław Jaworski — OLKUSZ, Rynek, kiosk p Kordaszewskiego. — 
ilil Hfl / oLIlHD HuU • STRZEMIESZYCE, księg. W. Bagińskiej. ZAWIERCIE, 3-go Maja 29. - ZĄBKOWICE, kiosk p. Krupy. - ŻARKI, F. Nuaberg. 

jtKljfcili łubuumuiuhu _ MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego. ________ _____________

■/nłtwct I OTłM.rmii nacz STFPĄN Aaycn.n _ DpUK KURIERA ZACHÓDNlbGO’* W SOSNOWCU, PIŁSUDSKIEGO 4— KŁDAKTOR ODP. HENRYK STRYJEWSKi


